
Wzloty i upadki reprezentacji w ocenie kapitana P.Z.P.N.
Zakopanego

Widoki na otrzymanie w r. 1939 mi­
sji zorganizowania narciarskich mi­
strzostw świata wpłynęły na Zakopane 
silnie dopingująco- Centralna nasza pla­
cówka sportów zimowych chce w całej ! 
pełni zasłużyć na to miano i zdecydo­
wana jest przystąpić do wielkich prac 
inwestycyjnych, które postawiłyby ją i 
na poziomie najsłynniejszych „zimo­
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Zakopane myśli nie tylko o mistrzo­

stwach FIS, ale... chce też ubiegać sie 
o przydzielenie mu na rok 1939 mistrzo 
siwa świata w hokeju na lodzie!

W ten sposób sezon zimowy w r. 
1939 przemieniłby sie w potężna rewie 
sportowa i przyczyniłby sie w olbrzy­
mim stopniu do spopularyzowania zi­
mowej stolicy Polski.

W Zakopanem powstał już komitet, 
który pdstarwir wbia zadanie wyw.* 
iłowanie na Równi Krupów aj wielkiego 
stadionu zimowego- W projekcie iest 
przede wszystkim sztuczne lodowisko 
bez którego nie można rnarzyć o urzą­
dzeniu mistrzostw świata. Lodowisko
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obok normalnych urządzeń posiadać; ponęto 
ma trybuny na 8.000 osób i przylegać 
bedzie bezpośrelnio do... wielkiej kry­
tej pływalni, która stanie sie nie mniej­
sza atrakcja Zakopanego.
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układa się znów tragicznie. Powtarza czy sie.^ 
się historia z ubiegłego roku. Kluby i cy PolskfT _
związki przygotowują sezon, opraoo- A później, gdy 'przyjdą wielkie im-
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NA NARTY DO LIDZBARKU
wyruszyła liczna grupa sportowców warszawskich. Widzimy ich tv 'drodze na dworzecc.

ZMlMik PROGRAMU 
HOKEJOWEGO

W programie startów wiedeńskiego

WEV i budapeszteńskiego BKE zaszły 
pewne zm any, tak, że kalendarzyk ch 
startów wygląda ostatecznie nawępula- 
co: WEV 2 1 3 stycznia w Krakowie. 
4 — Katowice. 6—11 międzynarodowy 
turniej w Krynicy. BKE 30 gruonia w 
Katowicach. 1 stycznia Kraków. 2 i 3

Lwów. Program startów szwedzkie] 
Sódertalje Sportclubb przedstawia się 
nast.: 6 — 11 stycznia turniej w Kry­
nicy, 13 I 14 Lwów, 16 i 17 Katowice. 
Dalsze starty Szwedów nie wchodzą w 
rachubę, gdyż 18 stycznia wyjeżdżają 
oni z Gdyni. (Lp)

Doroczną państwową nagrodę 
literacką przyznała komisja nadaw 
cza za całokształt twórczości, Ka­
zimierzowi Wierzyńskiemu.

Nazwisko to znane jest doskona­
le wszystkim Czytelnikom Prze­
glądu Sportowego, którego długo­
letnim redaktorem naczelnym i wła 
ściwym twórcą dzisiejszej pozycji 
naszego pisma w dziennikarstwie 
ąportowym był najmłodszy laureat 
lieraturw

Składając z okazji zaszczytnego 
odznaczenia red. K. Wierzyńskie­
mu gratulacje, uzyskaliśmy zgodę 
na wydrukowanie w Przeglądzie I 
Sportowym jednego z utworów to­
mu poezji ..Laur Olimpijski", na- 
grodzonego złotym medalem na 
konkursie sztuki w Amsterdamie.

NARCIARSKI otk mszystjek 
studiujących w.instytucie W. F. w Mediolanie
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Józef Kałuża
Stanęły iFtfni

cmowa, ZS roz>rM>-»$ p^Zed
każdyn# ailłędizyóhńśiwGiWyni
ulegną pewnej przerwie. Do czasu, głjy 
na, boiskaich'skOflcży się seżOn, a 'te­
raźniejszość stanie się przeszłością i 
będzie mOŹSS u®$« 
miniony

Gdy wW? ńś teiśkfćh galeg& óiśSff,’ 
gdy mmlff OWźtóSi! ^Sniósł dó* 
stolików tóegźJjf odpOWśfe 
chwila, aby rachunek śoWe--
nia.

Usiadł W p«WW5 dnia fcśpttei? 
związtowy A KdJiiŹai j wpatruj!#? Śily 
bystro w Sprzeciw ©2te®--
mifcarza szukał na pyfSSte,-
które rozpętać następnych.- *

Chwila namyśfó ffw®a długo, tótret 
bardzo długo,- fi® pytanie było' ja­
sne i zdążało do samego jądra rzeczy.

— Po jakiej linii rozwojowej kroczy­
ła ferma ńaśżej druźyńy' ftSfezemSff 
nej? Jdkie' były jej drogi, gdzie punk­
ty górne, a gdzie największy niż?

Kle byM petfrffwy
— Linia rozwoju szła w dół i w gó­

rę. W każdym jednak razie ó> wyrąź- 
nym polepszeniu śyktźfóji W stóSmife 
do poprzedniego rokit nSóśdł być 
mowy! Forma opierała się ,na dyspozy­
cji jednostek, ich ńriśtawteW fiWiW 
aym ~ to były warunki podstawowe.

— Pytał pan, które momenty były 
najlepsze. Najlepszy — to okres gry1 ż 
Ariiglią dó stanu 5:4. kiedy to drużyna 
Wykorzystała źałafnanię psyirhiczłie 
przeciwnika, sama nabrała 100% wiary 
w ŚW® ffibżliwofśei i poszła jjsprzódf w 
ofmywfe, jddytRe faemsifiiej w tej 
sytuacji, jaka się wytworzyła. Stosowa 
nie w tym momencie foń&gó Systemu, 
aniżeli czystej ofegśJWy ddteby 
nam pięciu bramek, DdWfóciłS śi$ fzecź 
ro drugiej bramce, strzelonej nąm przez 
Anglików. Wówczas my straciliśmy 
impet, oni to wykorzystali, nie bawiąc 
się wtedy W żadne ńW \

— Dragi, pod Względem dobrej gry, 
był mecz z Norwegami, jeden z najład- 
nejsżyćh na Olimpiadzie, a według o- 
pbili prasy niemieckiej, nawet najład­
niejszy. Wtedy zastóśówaliśtnjr odpo­
wiedni system, . racjónałhe. krycie ty­
łów, ale i współpracę środka pomocy 
z atakiem. Przegraliśmy, bo Norwegia 
nie była absolutnie gorsza ód nas, a 
kwestia kto strzeli trzecią bramkę by­
ła Otwarta. Ond mieli więcej' szczęścia, 
potrafili to zrobić przed safnym koń* 
ceni.

~ Wreszcie trzeć! pod Wlędefn ja ; 
kości inećź — to Kopdfihaga. Przegra- , 
liśmy nie jako gorsi. P.reećiwiiie, tro- ■ 
chę śżsżęśćia, trośśećźkę żdeeydowa» , 
nia Goda czy Sżerfkego inusiało nam < 
dać zwycięstwo. <

— Krótko więdt Okres najlepszej tor* 5 
my to Olimpiada? ~ Tak, , ,

— Kiedy opada ktżyWa iiąśźydi li» 
miojętności najbardziej?

11 Ccby tyto gdyby...
— Czy hfS wfęc pan że B34 

, j stosowanie pfźfig fias systemu wybit» 
nie ofensywnego W tym meczu byłoby 

j I korzystniejsze?
— Bezwzględnie tak.

! —- DladżęgO wię© me śaśt&Mwarno 
•.tego śyeitemn?

1 Zapadła dfuź^ża ćht^la ffiiIeżeHia. 
Ahisz rotfnówca spoglądaj w ifiiioaeniu 
EW/Sd iśl&bie, gf^żtiSfoy powiedzieć &10» 
Wasmi powieść w pamięci

Ate iile ftoąyfedzJal ani słowa. Mik 
leżał. Pfżdśżliśmy Więc do innego t6* 
maliu.

— Jakie są widoki wa .przyszłość? 
Czy sa, &6Wne ■pozycje W dfliŻytiiE, kio 
re mż pan zamiar afesftdźió fiOwymi 
ludźmi?

— Niowyah łudzi potrzeba, jednakże 
>s tym,, że. iwe,.może ebędzić o ludzi od- 
powiadającyoh pewnytti z góry ustalo­
nym założeniom, ale odwrotnie. Mają

Nr. 108

ocenia sytuację
na tia óóFobku ostatniego sezonu

rozwój stii rozwinę te sprawę i
— Skoro ktoś gra Pfżez 10 miesięcy przy PfSygotowywanto ^e2/"p^‘* 

.... .. -------- ' Kilka OZy kilkanaście dni OfoZU, z teorią
ląOZfltó, fiie zastąpi nigdy tdgO, Co daje 
ffldjOttalny i właściwy tfsMlfto kłubo-

W klubie według jidih&go systemu, to 
hdtem, po kilku dillBbli pobytu w obo­
zie reprezeniacyjflyffl, file może przejść
do systemu innego.

— Cobv pan jednak powiedział, gdy­
by talt lti&6 wystąpił z projektem, aby 
system tiarżti&tmy rcpfezeiitaoji prz«* 
sżcż&pld tia gfuni kitib&wyj miftostafe 
niajad tym samym obitego wszego PM» 
karstWd?

— Byfoby to, — Jak pan słusztiie po 
WbedfM =- fiarzuethiteim tOZkinZem 
który wykomije sie ze względów dy» 
styplifiafliydli. ale któfy file edpowteh 
da absolutnie właśćiWOŚćIdm fjóśzydi 
piłkarzy. Byłby to tylko pokost, który 
pękałby I odstaw&liby od wla&diwgó 
niatdflałtt, nie twoiw z nim nigdy 
sliarmOfiiiżóWatiej calćśeli

— Zostawmy może obecnie tę syste­
matykę. Jak przedstawiają się najbliż­
sze plany i zamierzenia?

— Najwłaściwsze przygotowania le­
żą zawsze i wszędzie w granicach wła- 
śniy&h kilubów. Jeżeli one spełnią swój

wy.

sądzi, W ZtfiiSny w* 
będą mtaly Znaczenie 
cyjne, cży tiź wpłyną * na 
wypadków na boiskach? .«„.„hi»-., 

— Raczej tylko znaczcme ofgamza
_ . • _ _ _ — .. «! - n ł , r\ tt W D W“

ściwym lekiem na pewne dolegliwości. 
— Za opiekę JcoiukreW, a me jak — z-d up,>. rar.Zft!

czas dopiero gdyby władze potrafiły ' opiekunom, Ulżmieć «Sty wpływ na tok p można żądać od wodnika większej «
mh sportowej tta§źVdh klubów. Znając. pilniejszej Sfatoscl W Pia y

luna fżddii w okresie zimowym, J «i!k«fRtwa zbyt dobrze, —i...*. wmv.

"*» •*
a -fe «8g^aś£?.
stycaila w Okręgash, PfźV ponW ito Kmt lOCBlU
h^fów 1 fachowych instruktorów, a tre- ^aWOdOWStWo!

Zaczynamy 
stycznia

samym lepszej formy, 
padlv słowa ważkie i donl°J.

równo na początku rozmowy j<Jk 1 p

,to być talenty, wykazujące, przygotowa 
nie fizyczne i żdofiiośd rozumowania w------ ; --------- - -• - - ■
czasie gry. Do nich należy przystoso-: obowiązek w tym względzie, wówczas 

- - - PZPN będzie miał ułatwione zimnie,wać systeni najbardziej im odpowida» 
ji^y. ;;

— Czy tnó&a pfzytjąći. że ddtychćza 
sowy system odpowiiadał ludziom, któ- 

‘fyiftS ro1 .fiafżPC^mó?
Gwialt przeciw naturze

— Twfondzęi, że sie. Nie nieśna gwat 
cić tego, w czym zawodnika wychowa­
no, co weiszło mu w krew. Nie można 
od niego żądać .,cttdwności“ Jamesa,
kosztującego 10.000 funtów czy Szepa- 
fid, 6id którego., «ditia"' zależy, ozy ■ prze 
gra się zć Sżkóćją tytko 012,‘ By po 
kilku dniach przegrać z Irlandią 2:5.

■»= Wychowaliśmy ślę ha . wzorasli atl 
śtóck<>wegtersJto^^^ Cechują 
nas te same wkśclwbśćl psychtearte 1 
fizyczne, nie rozumiem więc dlaczego 
mamy odchodzić od tego, co dla nici» 
Jest nadal jedynie racjonalne.

— Jeżeli zaś koniecznie chcielibyś- 
my—nie wiem zresztą dlaczego — iść 

/po linfi pomysłów naszego zachodnie­
go sąsiada — jedynego, który totalnie 
stosuje tę nowość, to jasne jest że 
tak rewolucyjną zmianę szkolić naie- 
żatoby od podstaw, a więc w klubach.

— Uważa więc pan, że istnieje wy­
raźna rozibież<ność między system.m 
gry klubowej a systemem reprezenta­
cji?

— Tak Tes t.
— Jaka fesit więc konkluzja?
— Konkluzja: przystosowanie syste­

mu gry do naszych możliwości 1 inkli­
nacje, a w jakim' one idą kierunku o 
tym mówi przeszłość naszego pilkar- 
siwa jak i efekt nie tak dawnych lat 
naszych reprezentacji, kiedy to i spo­
sób gry i wynik podobały się nawet 
prasie niemieckiej.
Wslic<Eróftik dalszej drogi 

— .Zresztą efekt występów Krakowa 
rtą terende zagranicznym, a choćby I 

------------ -------- --------------- (Gracovli (z Rapldem 5:3 i spotkania z 
fizyczny W poleczeniu ż łamiącym Się ktatani ligowymi) przeczą pomysłom 
nastrojeni psychicznym wpłynęły tia nowatorstwa, 
obniżenie całości, tym bardziej, że w*y-

— Na mecżit ż Austrią ttastępuje 
pierwszo zaiantame dfiiźyń^ Wysiłek

-------------- „ ---------- — Są one wyrajem naszej rzeczywl* 
soka wartość wyniku Zwiększyła ner- stości 1 wskazują Właściwą drogę, po 
wowość. Wreszcie ostatni piinkt — to ; której należy w przyszłości kroczyć, 
systerti gry Aubtfiak&Wj którzy i peł- j Zaznaczam, że pierwsza rzecz to lu- 
nym atakiem pięciu ludzi Czuli Się do- dzle, potem tak zwany system, oczyw'1- 
brze przeciw ńaśżej defenzywie, pozwą 1 Scie leżący W granicach ich właściwo- 
!a|ącej na grę skrzydłami.---------------- Iści piłkarskich.

SPORTOWCÓW
CZEKOLADA

nlngowd spotkanie 14=gó lutego ujaw­
ni ef&kit piW, w której główny na» 
cisk pólożW Wżie na kondycję.. Na­
stępny trenlnig 28-go lutego powinien 
już zorientować co do składu drużyny, 
która będzie miała Jeszcze trochę cza­
su na szlifowanie formy jednostek i

«. Pótrzelme są Więc środki, które 
ćzyiikl klub zWorowlBkiem ludzi czy­
stej Idei, jak było Pf^d latT 
środowiskiem, w którym w dizisi^zych

li*

Nie starczyło już czasu na positae le- 
tóe dwóch pytań:

— A co pan są4zl O wartości syii®” 
mu W? ,

— Jak się pan zapatruje na zawodo-
Stwo? . , x

A może nie trzeiba już bvto o to py-* 
tać?„. <rg)

całości.
•= Mówiąc tak o wszystkim. może 

zatrzymamy się jeszcze chwilę przy 
ostatnich projektach PZPN. Jak pan

RADIOODBIORNIKI

tytDJO GRAMOFONY

Siaiimierx. Wierzyński

Match footballowy
Oto tu jest największe Colosseum świata, 
Tu serce Sadz i życia bile najwymowniej, 
Tu tajemny sens wiąże i entuzjazm brata 
Milion ludzi na wielkiej rozsiadłych widowni.
Żamorra wsparty w bramce o szczyt Pirenejów, 
Piękniejszy niż Don Juan, — ob ciśnie ty w swetrze, 
Jak dumny król, w chaosie center i wolejów, 
Śledzi kule świetlista, prującą powietrze,
Z Uralu w bój posłaną, jak z lufy moździerza, 
Trzyma tv oczach 1 więzi, — a gdy kula spada. 
Jak pojąk sie nad dziuplą bramki rozczapierza, 
Jak krzak wystrzela w niebo,^czlowiek-barykada.
Pocisk skacze kozłami od miasta do miasta, 
Z jednej strony jest Moskwa,^ drugiej Barcelona, 
Już steruje ku siatce,—już z pod stóp wyrasta, — 
Trybuny tracą oddech, — cały stadion kona.
j pokażcle ml teraz, — gdzie, w jakich teatrach 
Milion widzów wystrzeli takim wielkim głosem: 
Zamorra, lecąc w górę, jak żagiel na wiatrach, 
Za Atlantyk wybija pilke jednym ciosem!
Widownia oszalała, krzyczy, bile brawo, 
Półkole trybun plonie niczem aureola, ' 
I jak wielka tęsknota za zwycięską sławą 
Tętni okrzyk stadionu: gola, gola, gola!

(ie tblora Laur Olimpijski)

WZMACNIACZE 
dla. «tóJ * MtlU

Ia/^szałkowskaSI

Śtysk usW stanowisko
KATOWICE 3113, Tel. wt>W P0‘ 

nledz'atek wieczorem obradował zarząd 
śląskiego OZSPNtHU nad wmoskami 
PZPN.. Postanowiona poprzeć tylko 
punkty dot. 3*lethiei kad<tt€jl prezesa 
PZPN 1 okręgu. Jak. również 3-letivel 
kadencji komisyj rewizyjnych... Za. 
akceptowano równiefc i,pro.iektj finan­
sowe'* i — CO Stanowi sensaUł -» 
spraw —' podokregów ŁUtoitomlcznychl

Do wniosku tego zgłosi okręg Śląski 
szereg poprawek mając specjalnie na 
oku Autonomiczny Podokręg Robotnl-
czy w Katowicach. ,

Wszystkie pozostałe toWacje spotka­
ły się że zdecydowanym sprzeciwem ca 
lego Zarządu. .

Delegację sl. OZPN tworzyć bete 
dwaj tylko Cżłoukawle: prezes p. ZóL 
taszek I naferawdopodobti.ei p. Wy- 
blerski.

Warto tu dodać, «e kluby śląskie nto- 
mile zaskoczone sa postępowaniem OZ 

, PN, który nie raczył zasięgnąć'ich opi­
nii o bądź co bądź waikiei sprawie, Du

Liga nie pójdzie za PZPN
Zastanawiając się nad szansami uchwa 

lenia znanego wniosku PZPN, trzeba 
przede wszystkim poznać stanowisko Li­
gi, jako okręgu, który rozporządza naj­
większą ilością głosów, to znaczy rów­
ną najsilniejszemu okręgowi śląskiemu.

Zarząd Ligi zastanawiał się nad wnio­
skami PŻPN bardzo poważnie i odbył

— Liga Jest it wzmocflltniem autóry» prowincji? Jeżeli źaś odwrotnie łtó zń- 
tetu władzy PZPN, ale nie na paplerae, twferdzonv prezes zacznie robić „mach- 
lecz w rzeczywistości. Tymczasem wni> łojki'*, to ratuje go autorytet cźtotueKH 
„ki .2.:: _______i_.L zatwierdzonego mzez PZPN!ski PŻPN wzmocnienia takiego nie pfży
niosą!

żo szumu wywalał poza tym projek? 
krakowski bv do PZPN wchodzili pre­
zesi okręgów, (hr).

Mecze reprezentacyjne bokserów iŁ!
Międzypaństwowy mecz bokserski siebie w dniu 15 lutego znany zespól t? 

Polska—Austria przewidziany na dzień pięściarski Śląska Opolskiego — „Heros- 7P^ 
31 lutego do Łodzi, napotyka na trud» Gliwice, (hf)31 lutego do Łodzi, napotyka ńa trud» 
nośei tiatury finansowej;, Łódź bowiem

Gliwice, (hr)

przy najlepszych chęciach i najwięk­
szych wysiłkach nie jest w statie ża- 
spckoić żądań PZB.

W niedzielę bawił W Łódżl peihląey 
obowiązki kapitana związkowego p 
Bielewicz, który iia miejscu przekonał 
się o dootej Woli łodzian i trudnościach 
finansowego rotświązańia Sprawy; Po 
świętach, spodziewana jest ostateczna 
decyzja PZB w tej kwestii,'

P. Bielewicz dokona! w Łódź’ egża- 
mina 17-tu sędziów ż Łodzi, Pabianic, 
Tomaszowa i Kalisza. M, itn egzaminy 
składali trzej ex-zaWódhkyt OaTieza- 
rek, Klimczak i Krdnc. P. Bielewicz w 
rozmowie ż nami nil temat mećżtt Pol­
ska — Norwegia powiedział, że skład 
teamu poisktego w jednym punkcie nie 
jest definitywny (w. piórkowa), poza 
tyiti jednak fest Uzasadniony: Puitis słu 
źy obecnie w Wojsku-, a Kajnar tęwfa- 
ca dó formy, Sipińskiego ceni p. Biele» 
wicz wyżej od Seweryniaka. a Dr żosta- 
łe pozycje nie powinny nasu -ać ząśtrże 
żeń.

2 listy wśtaknej ptźeż pot Lateńskie­
go skreślony nA rażie żośtaje Spódeh- 
kiewicz, który jest w słabej b. formie. 
Ć«d siebie dodajemy, że p. Bklew!cz 
przypuszczalnie sięgnie po Kowalskie» 
go. (LP.)

Finansowa strona mecżjii ź Norwejja- 
Ktl jest ostatecznie uzgodniona. P. Ż. B,

specjalne posiedzenie pod przewodnic­
twem min. Jaroszyńskiego. Na zebraniu 
tym wybratio delegację na walne zgro- 
rriadzetile PZPN, na czele które) stanie 
osóblśiie p. min, Jaroszyński, I polddońo 
■ ‘ ustósufikbwaó sie negatywnie do wmo 

iw PZPN.
'1302620?

uiosą! — Podobnie ma się sprawa « klerów-
— Sprawa kadencji trzyletniej jest J nifaiml sekcji. Czy można uattuelć kim 

nam obojętną 1 możemy się na nią zgo- h0Wi, kogo md mleć jako ‘ kieróWOika? 
and. Ale sprawa zatwerdzątila przez | Jeżeli klub ma zaufanie tiawet do Oso*

i PZPN prezesa OZPN jast ,me do by skompromitowanej — to dopóki - 
„u osoba c-egof phećIwKfl Pfże

pisom, zarząd OZPN I tak MeTsedzle alę 
angażował w tilezalwierdzatile jeH Zre­
sztą, jak dotąd, na podstawie obowiązU-

prezesa
pomyślenia. Przede wszystkim wleć ttiO'
że ona dotyczyć tylko osób cywilnych, 
gdyż władze wojskowe nie dopuszczają 
do pewnego rodzaju balotażu.

— Jaki szanujący swą godność czlo-

ta

święta mamy na karku a ale wiem?) 
właściwie czym obdarza nas sportow­
cy. Niektórym przedsiębiorczym klu­
bom taki czy tony zbieg okoliczności 
popsuł szvki, &!« większość klubów t 
związków pomyślała o programie świą 
tecznym dopiero widząc na placach »u- 
blicżnych Iluminowane choinki,..

Ś^ski O. Z. H. L. obdarzy naa zale­
dwie kilku spotkaniami mistrzowskimi 
z których więksża część m&że ńis dojść 
do skutku, Sztuczny tór bedżiB WlęC stal 
otworem dla ślizgających się...

Zapowiedziane mecze Amatorskiego 
■K. S. „Olimpia** z Ltbawy też ule doj­
dą do skutku. Do Chorzowa' nadszedł 
w niedziele w nocy telegram z Llbawy 
odwołujący dwukrotny start Łotyszów 
w Chorzowie. Wskutek spóźnionej po­
ry goście nie mogli się już wystarać o 
wizy, AKS. Wobec, tego sżybkpbńawią- 
zał kontakt Z T. S. Wisła i Cracoyią, 
które to kluby zamierza „ściągnąć" do 
miasta dymiących kominów. Gdyby per 
traktacie z kiubam.i krakowskimi me do 
prowadziły do teto,' chorzowianie ofia­
rowaliby „Ruchowi1* należny mu re­
wanż. Eks-llgowy Śląsk wylechać miał 
do Gliwic, ale i Rasensport odmówił w 
sobotę tłumacząc sie grami pucharowy 
mi. K. S. Śląsk marzy wiec o... AKSie»

Ruch grać miał z Dresdner S. C.. a- 
le Niemcy — jak wiadomo odmowiU 
również przed 14-tu dniami..

Może się „zawieszony" Dąb postarał 
o jakiś hiecz? (hr)

T. S. Naprzód (LlpW), pogromca 4* 
krotnego mistrza. Fol^kt „Ruchu** i A, 
K S-u, gościć bedzie w drugie święto 
Bożego Narodzenia w Rybniku, u tamt 
jesiennego mistrza podokreffli T. S. „20* 
Lipiniacy wyjeżdżają w składzie: Ko­
lender, Kanderla. śletoki (rezerwa Mł- 
clialskU), KlOS&k. Piec 11, Kaiuś (rezj 
Sitek), Piec I, Ksionżek, Suchoń. Sta- 
nowski, Bochnia, (hr)

jąeych przepisów można uśmiać kierow-
wiek zgodzi się. by zatwierdzał go pre- 

Łisegur zes PZPN, który nie wid»H go na oczy?
tym mówi nąm W zastępstwie pre» A skąd znów prezes PZPN może coś 
któfy wyjechał z Wsrsząwyi wice- wiedzieć o, powiedzmy, zupełnie nowvm,

6 tym mówi nam w ii
zesa»
prezes Ligi kpt. Józef Ktiblin.

wiedzieć o, pi___  
bardzo uczciwym czjow’eku z dalekiej

TAPCZANY
W największym wyborze DOM WB JPI BJr .. .. wr»wt 0» v»ii« Marszałkowska 87
Warszawa spotka sla z Poznaniem

Mecz na Rtdry czeka boks Polski
Mecz bokserski PottńaA^Wdrszawa^ Tale więc KW I Leehia prietHy ilęi Rozurywkl n indywidualne mistrza- 

I A: ijk%?
resoWane

q-7\ ■ nri tprrh <^7 \ .u . meczu DVKWMiiosp s0-. gow w grupach wyznaczone zostały naanPokredmn nSS bói-l dzień 7 kwietnia. Finałowa runda tody-
ane o Kręgi mi, potrULl y artalezc robotnych wzbudziła duże 8aihtef6R&- wkluataerm miMfrzn^iwtlej platrofmy dla pertraktacyj. wanto i przyniosłaby komitetowi® na zośtS w duto 21 MŁW 
cnie dowiadujemy się-, że ta no- 1¾ Wniosek Brzetela o utwerżenie oki
nlu Wydziału Sportowego Poznań i®1 ®!,tycV dochodu. Niestety, wszyst- ru w ^łat nrzez PżH

OZB omawiana była surowa na-
na. stosunków i'Warszawą i do- d,‘w' jako podókrętf do Białegostoku, (ss).

wspólnej platformy dla pertfaktacyj.
Obecnie dowiadujemy śl^ że ta po­

siedzeniu Wydziału Sportowego Poznań 
skisgo OZB omawiana była Spr«wa na­
wiązania stosunków i'Warszawą i do- 
pfowadźenia do meczu w Poznaniu 
PO0B zgodzi się prżypuśzćżalnhj I na 
roisegranić meczu w WarsżaWle ale 0- 
czywiśeie warunki finansowe mttsiały- 
by być intie.

WISŁA COFA PROTEST
Wiśla wycofała protest przeciwko u- 

nieważuleniu meczu z K&ZO o diuźyno- 
we mistrzostwo Polski; protest ten 
zresztą W redakcji krakowskiej Hie miat 
śżahs przejścia, przynosił bowlttn dane 
ńteistotne, podobnie Jak 1 za­
strzeżenia przeciwko Osobie Sędziego 

[łódzkiego, który wszak został wyloso-

żgadża się zapłacić Norwegom żWbot 
£iieniędży ża przyjazd zawodników dó 1 
Oslo, ćo też Norwedzy będą hiusieli 
przyznać i Polakom przy rewanżu W 
Norwegii? .

Obecnie PZB odżekule ihadesłanla 
materiału reklamowego, by rozpocząć 
przygotowania do akcji prasowej, fes)»In.su. 
„Niedoszły mistrz Śląska w boksie. IJwany, W tych warunkach szkoda było 
K. B. (Świętochłowice) gośtić będzie u kaucji odwoławczej.

ne«o stanowiska Warty. ' -T
Wiadomo, że ż inicjatywą rozegra­

nia tego meczu wystąpił Sokół, który 
tez smsztiię domagał się ofgańlżacii 
tych zawodów prosząc Wartę o wy* 
znaczenie kontrolera do ®raw kaso- 
wycn. Niestety Warta uparła się p^y 

cźu byl POZB, lecz mczym swego żą- 
V'lia hżasadiiffa. Sokół propono» 
wul. aby termm mce»u uzgodnić na 
konferencji przedstawicteU obu klu­
bów, podczas gdy Warta domaga Się, 
by spotkante wyznaczy! z urzędu P

jako podokreg do Białegostoku, (ss).

GARBARNIA JEDZIE DO FRANCJI, 
BELGII 1 HOLANDII.

nika, któremu się coś dowiedzie- a pre* i 
żes, który działa tia szkodę może otrzy-

। mać votum nieufności ód własnego ók-
rem

— Możliwość dymisjonowania prze? 
prezesa PŻPN poszczególnych członków 
zarządu OZPN jest nie do pomyślenia. 
Zacżnfe sie donosiclelstwoi Intrygi 11 d. 
Wypadki, jakie wydarzyły się ostatnio 
W władzach piłkarskich dawały PZPN 
pełne prawo do wkroczenia nawet Pa 
podstawie, dotychczasowego iitabmi, a 
jednak PŻPN jakoś dźlwnle tego flle to 
bil,'

— Liga będzie się jeszcze zastanawia 
ła nad możliwością zgłoszenia innych 
wniosków. Myślimy więc o Upoważnie­
niu zarządu do usuwania ze swego gron# 
członka, który działa na szkodę (ale tfe 
usuwanie z góry przez PZPN) l wyklu­
czamy kumulowanie mandatów, jak to 
Sie dzieje często na terenie Warszawy, 
gdzie cl sarni ludzie zarządzalą w klu­
bie, i w Lidze, i WOZPŃ i PZPN! To 
są rzeczy niedopuszczalne, zdvż tacy lu* 
dzie zatracają poczucie rzeczywistości,

— Powtarzam Więc raz Jeszcze, Liga 
nie występuję przeciwko rzeczywistemu 
wzutoenlen’» władzy, ale nie chce głoso­
wać za paragrafami, które w gruncie rze 
czy niczego nie dadzą.

Przy okazji zapytujemy o sprawę 
D0OUł

Ś. K. N. Wyśle na satafete narciarska 
4x10 km. o mistrzostwo Polski, która od 
będzie się 31 b. m. w Zakopanem tylko 
■jedną drużynę, ze Wżgtodów oszczędno 
ściowych. Ślązacy wyjada w składzie: 
Czeoczor. Sikorą I. Matuszny, Kukucz­
ka. Rezerwowi: Sikora 11 i Legierski IT.

-775?^* bark
załatwienia tej sprawy, Rozpatrzy ją 
Więc walne zgromadzenie Ligi. Myśmy 
uczynili to. co uważaliśmy za wskazane. 
Dab gra mimo zawieszenia z klubami* A 
Klasy śląskie!, ale to również ieżv w 
komtweticj’ PŻPN.

KiefWiitotwó Garbarni sfinalizowało 
prowadzone od pewnego ezasu pertrak 
tacie w. sprawie wyjazdu zagranicę dru 
żyny piłkarskiej. Tournee rozpoezple 
się na tydzień Przed świętami Wielka­
nocnymi, potrwa 14 dni i obejmie Fran­
cję. Belgię i Holandię, piłkarze krakow­
scy rozegrają ogółem 5 spotkań.

W szeregach drożyny Garbarni Zaj­
dą PeWile zmiany, Jlib obecnie Oarbat- pi«i«(zenm zarządu iv dniu 30 o, m. zanadż 
ma została zasiloną doskonałym obroń- ± Niemniej jednak iĘd7.^ 
cą ZFG - Wójcikiem | skrzydłowym k-MJ%Xśr^
Leśniewskim Z Utlji Sósitowleckiej. (rg) Wan^ Slę projekto-

KIELCE FRZFCIW REFORMOM
PŻPN-h

.IwWwMWli reformom
I’. Z. P. N-u fcielecki O. Z. P. N. tita zalał 
^Wtże stanca ząlndagowany prezes o-

OKRĘG STANISŁAWOWSKI 
OTRZYMAŁ komisarza. I 

w konsekwencji zatargu. Jaki wy­
nikł, na- tle spraw .stryjskich. między P. 

! Z. P. N. a Okręgiem 'Stanisławowskim, 
Zarząd PZPN na ostatirm posiedzeniu 
mianował komisarza dla St. OZPN. Zo­
stał nim członek WG I D PZPN p. Kra.- 
soski, który t Warszawy prowadzić be 
dzie agendy Stanisławowa aż do czasu 
przeprowadzenia walnego zgromadzenia 
wyboru nowych władz.. Jak wiadomo, 
WSżysikle władize stanlsławowsk ego 0- 
ktęKil piłkarskiego zdemfejuiiowały ns 
znak protestu przeciw stanowisku na­
czelne) maglstratury piłkarskiej.

ZA CIASNO IM W TARNOWIE.
Tarnów ma swą sensację piłkarską! 

W Szeregach Tarnowii wybuchł kry­
zys I jak słychać kiku graczy a przede 
ws^ystk^m Krawczyk I Baj, których 
nledwwno powołano t b; cHiryrn skut 
kiem do reprezentacji okręgu krakow­
skiego, — zażądali od macierzystego 
klubu zwolnienia. Oracze cl noszą s:<j 
podobno 2 zamiarem osiedlenia na Ślą­
sku I wstąpienia do jednego z klubów 
ligowych Śląska, czyteż może... Krako­
wa.

Powtarza się więc stara historia Zn 
ledwie któryś z młodszych graczy spi­
sze się nieco lepiej, a już „sława** dz:e 
mu do głowy i rodzinne gniazdo staje 
się za ciasne.

KBLSKIljV®
Jesteśmy zasadniczo za zwiększeniem 

fluktuacji w piłkarstwte i otwarciem u- 
talentowar.ym zawodnikom szerszych 
dróg, nie znaczy to Jednak by po t>!erw 
szei udanei próbie należało koniecznie 
porzucać stare leże i puszczać się na 
nienpwnp nbrP faieł

OEDANIA WICEMISTRZEM (HMŃSKA
GDAŃSK. GedacVa zdobvfa iWMHiŁMnostwo 

GdafiMm tia 1936.37 n>{r dilęW ywzcm" ^osua- 
fc/nvi bratndk od BuEV. Wraz > Preussen, 
ręj uległa w niedzielę na ewyni boisku 2:3, G^r

, dania wchodzi do rozgrywefc o ntfstnostwo IW’ 
tzucc.

%25c2%25bbIn.su
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Najsilniejszy klub na Podłialu
int. Kazimierz Schiele, prezes narciarzy P.T.T. o zamiarach i pracach „Sekcji

W miłym pokoiku na piętrze budynku fa- „e trentagl. Są to naoewno kandvdnH n. - - - — . 1__________

fi ii

lirycznego fabryki nart Schlelów rozmawiam 
s prezesem popularnie t. w. „Sekcji". Sa- 

sno miejsce Jest w skromnej «kall zakopiań­
skiego narciarstwa, historyczne. Przez „fa­
brykę", Jak się to przed laty nazywało, prze­
szły całe pokolenia narciarzy, stąd wyrusza-, 
Sy niezliczone cUmpedycje zagraniczne, uzupet-! 
miając w ostatniej chwili sprzęt, stąd wrcsz-l 

cle, chodzili przez furtkę w płocie na pobił-! 
eMe Lipki tyle razy zawodnicy na start Me-1 

«ów-
Trzeba przyznać, że (ttż. Schlelego nigdy I 

nie brakło w takich chwilach w „fabryce" .1 

flrzeba powiedzieć, że mało Interesował się | 
wtedy fabryką, a całą duszą był przy zawo-I 
efnikach. A He razy sami istartował.

Ze wsziystkich ludzi, którzy odegrali w nar-1 
rtaretwle zakoplańskiom jaikąś rolę, „Kazio"! 
Schiele był najhardziej powołany do odegra- j 

<nla roH pierwszorzędnej, mają,: najpoważ-l

ne treningi. Są to napcwno kandydaci na
pczyszllych Mistrzów Polski.

— Co z paniami?
— Spodziewany wzrost zainteresowania 

narciarskim t^ortern zawodniczym u pań, po 
wprowadzeniu nowej formuły biegów (tylko

Jest ciężko.
— Jest ciężko, nie nie Jest aż tak tle. Nie 

ma mowy o zagrożeniu egtystencjl. Jesteśmy 
oparci o wielką organdzneję — Polskie fo- 

( warzystwo Tatrzańskie, które nam potrafi

Biejsze kwalifikacje

zjnzd i stolom) nie nastąpił. Mamy co 
prawda pierwszorzędny zespół (na czele 
Stopkówna 1 dwie Marusarzówny), ale to 
mało. Może silniejsza konkurencja przyjdzie i 
dopiero w sezonie.

— A co z zawodami?
— Organizujemy zawody w skokach na 

święta I po tym bieg 30-kilometrowy. Naj-' 
większy jednak nacisk kładziemy na wielkie 
zawody Jubileuszowe organizowane w trzy-1 
dzlestolecie Sekcji — 7.IV 1937. Będą tul 
wJelkie zawody zjazdowe, które odbędą się' 
w schronisku Sekcji na Pysznej. Chccmy po-i 
stawić Je na wysokim poziomie sportowym, I 
a poiza tym połączyć Je ze spotkaniem sta-1

dnlk 1 pierwszorzędny turysta.
— jako wieloletni zawo-I rych narciarzy, którzy od powstania Sekcji

Dziś jest pre- |

nesem Sekcji, członkiem Zarządu okręgu, j 
członkiem Komisji Sportowej PZN 1 dzięki 
Bwemu doświadczeniu Już w dziesiątki Łat Idą­
cemu ma prawo 1 tytuł do zabierania gtosu 
Jako Jeden z najwybitniejszych fachowców w 
narciarstwie.

Najsilniejszy klub 
Europy

Dziś rozmowa potoczy się o Sekcji, tym 
najstarszym niemal klubie polskim, klubie,! 

który posiada jeszcze dziś zespół zawod.nl- . 
kflw Jakimi nie może się poszczycić drugi klub i

przez lat 30 w pracach jej braU udział. Do 
zawodów tych przygotowujemy się pilnie 
1 chcezny by się całość udała. Oczywiście nie 
znaczy to byśmy nie mieli interesować się 
innymi zawodami. Będziemy brali udział we 
wszystkich poważniejszych imprezach nardar-
skich I jestem przekonany, szereg na-

W Europie ! na całym świecle.
Fakt koto którego przechodzimy nie

szych zawodników wejdzie w skład reprezen- ‘ 
taejl Polski przy wyjazdach zagranicznych. |

— Sekcja jest jednak również zespołem 
wybitnie turystycznym. Jak przedstawia się 
praca w tej dziedzinie?

Turystyka współpracuje 
ze sportem

pomóc, gdy Jesteśmy w trudniejszej sytuacji. 
A. zresztą nic trzeba zapominać, te Sekcja 
jest właśnie jedynym klubem, w którego zn- 
rządzie zasiadają obok mnie l Inni koledzy, 
fabrykanci sprzętu — Franek Bujak, Zubek 

I Faden. Poza tym wykończone schronisko 
będzie zawsze, Jako nowe 1 nie potrzebujące 
remontu, dawać dochody, które afcolel obró­
cimy na sport.

— Pracujemy poza tym także dużo nad 
zleconymi nam zadaniami. Ot niedawno za­
kończył się prowadzony przez naszego człon 
ka zarządu, Stażewskiego, kurs przeszltnlają- 
ey przewodników w Jcżdzle na nartach. Dru­
gi nasz członek Zarządu, Oppenhoim, skoń­
czył znakowanie szlaków narciarskich w 
Tatrach, pracę wielką, prowadzaną z fundu­
szów Ministerstwa Komunikacji na zlecenie 
PZN 1 PTT. Potem odbył się dłuższy kurs 
terenowy dla przewodników tatrzańskich, 
Jeżdżących na nartach, dla zapoznania ich 
z nowymi szlakami.

— A sprawy wyszkoleniowe?
— Nie będziemy mieli, Jałt i nie mieliśmy 

dotychczas własnej szkoły narciarskiej. Pa­
tronujemy niektórym akcjom w tej dziedzi­
nie. Np. w Itym roku jak i dawniej będzie

■doraźny 
1 o pofruń ę(k. 
^1 o «.ty czny

T htgieniczny
i praktyczny 

- w użyciu.
niekrępui^cy 

swobody 
ruchów/

Ważająe go, 
Sekcja

jednak Jest to fakt 
osobach Marusarzy,

nie 
do

lan_ I — Tu trudniej Jak w zakresie sportowym 
., I o wyraźne wykazanie działalności. Cztonko- 

zol-'
. ! wie nasi robią 

nie-.
sezonie najwspanialsze

Maniea Przei'ieia narclarekie w najtrudniejszy®! lere- 
, . ' nie tatrzańskim. Zdobyliśmy ki&adziesitt
t innych

m zespół zawodników, który zawsze może rio^:h odn,a,< «dreWch PZN- 

eta upartego być reprezentacją Polski. Czyż
tetnieje taki fctob w innej dziedzinie sportu?, nQj’ wleIkIin P«? P0™'

sławna Bronka Czecha, Stopkówny, 
irzówny, Zająca, Berycha, Skupienia

Czy Istnieje klub takich 
Skich w Europie?

Jak będzie wyglądał 
Befccjl?

talentów nanciar-,

eezion 1935—7 dla'

Si Do nabycia w wszystkich aptekach, drogeriach 
i składach sanitarnych od 40 groszy począwszy. 

FEBECO Spółka Akcyjna w Poxfianla

p. Zlętklewiczowa prowadzić swe popularne klezn turystyczno-narciarskim, a w aezonlc , wielką tradycją dokonanej pracy, uzyskanych 
kursy wysokogórskie w formie wycieczek;! zimowym praca ta spada oczywiście w pierw- zwycięstw i spokojnego równego, pozbawione 

Wymienić wystar- go hałaśliwej reklamy osobistej toku działaniaprawdopodobnie i niektórzy inni z naszych | szym rzędizie na Sekcję.

członków będą przy naszym poparciu prowa- : czy stały punkt informacyjny w dworcu, 
dzić wyszkolenie. Ale tu ograniczamy się do, -------------- ,
popierani» imprez prywatnych o wysokim po- klubem o starej tradycji. Khib taki przecz] bem narciarskim pracującym równolegle W 
złomie .«(portowo-turystyeznym. Dworzec Ta- dzl czasy lepsze I gorsze I raz ma mistrzo- sporcie I turystyce. A to samo starczy z® 
inzański PTT w Zakopanem jest sikiytn ośrod stwa, raz Ich nie ma, ale zawsze Imponuje I „tytuł do sławy". O.

sportowego. Nie zapominajmy również, ta
Tak roboty Jest dużo. Sekcja Jest typowym Sekcja jest jedynym dziś na Podhalu kin-

Bochenek uczy Śląsk narciarstwa
ku zadowoleniu beslkldlsslcicłi

. . Przez trzy lata zapowiadał PZN. że przez Jednego ze speców związkowych, ne, choćby z tego względu że zawodni- > tem nieprzeciętnym. Nieźle zapowiadają 
l rozbudowujemy schronisko nasze na Pysz- zwróci baczną uwagę na narciarzy ślą-1 Program ten był tylko częśc.owo wy- cy śląscy z Bielska i Katowic, przeby- się 1 ®ra, z cn.a owa, ,01 _ n

skichi, wśród których drzemie Wiele ta- konalny, częściowo zaś mijał z za- waj‘4cy w górach, tylko dorywczo jeż-

— Grzebią Sekcję, grzebią „przyjaciele" atc' 

Jakoś nie mogą jej pogrzebać. I Jak na złość 
od lat — mówi inż. Schiele — ale ciągle 
wyniki zawsze przeczą zaprawionym klubową 
zawiścią krakaniem. Nie ehcę wspominać 1 

tylokrotnych zespołowych 1 indywidualnych 
tytułów mistrzowskich. Mieliśmy Ich dość. 
Jestem przekonany, że I nadał nie będą nas 
omijać. Ot, do bliskich Już zawodów o Mi­
strzostwo w biegu rozstawnym wystawiamy 
trzy zeopoly. I mamy poważne nadzieje na 
wynik dobry. .1

Mamy silny zespół biegaczy.. L to dobrych ; 
biegaczy. Trzej Marusarze, Berych, Skupień,' 

Dawrdelk, Lorek to są nazwiska znane, s' 
których możemy wybrać zespól pferwszo-1 

rzędny. I wyblerzemy. Zarzuca nam się nie­
słusznie utrzymywanie przez szereg łat te- [ 

go samego zespołu pierwszej klasy. Zapoml-1 
na się o dwóch rzertach, — najpierw o 
tym. że w narciarstwie wynik, szczególniej 
biegowy, może zawodnik utrzymać przez; 
szereg lat, nawet I po trzydziestce. Niema: 
więe powodu „grzebać" przedwcześnie za-i 
wodników. A druga n^xz to fakt, że nie; 
eheemy naszych Juniorów przedwcześnie wy' 

puszczać na start bo jest to poprostu marno-1 

wanlem zawodnika. Widzieliśmy tego w Za- ’ 
kopanem dość I nie eheemy, mając jeszcze 
starą gwardię w komplecie, marnować na­
rybku.

talesatSw czeka
— A Jak się ten narybek przedstawia?
— My Jesteśmy a niego zadowoleni. Prae-, 

(Jewszyotklm liczbowo. Juniorów, z których1 

®ole coś być, mamy około 80-clu. Wśród
20—30 rzeczywiście dobrych. Są to । 

tfhfoątcy w wleHi do Hat 15, którzy w bie­
gach, skokach I zjazdach zapowiadają «I? 
rzeczywiście pierwszorzędnie. Wyróżniają 
elę ta obaj Kule, Krzysztofiak, Daniel, Krzep-1 

tows&l, Strynku. Większości pomagamy aprzę 
tera, nartami, smarami, organizujemy współ-1

cy s«ii>iwen©Ji I pożyczek, zdołaliśmy Hen da- lentÓW, zanim Zdecydował Się prłystĄ- 
wnied prymitywny srałas doprowadzi do ata- Pić prowadzenia z zawz>dnSkanii be^ 
na reprezentacyjnego schroniska. Schronisko i skidzk)mi akcji wyszkoleniowej.
to Jest naszą własną bazą górską. Tn kleru-1 Od 12 do 20 b. m. zorganizowano W 
j, ale najchętniej wycieczki członków sek-1 Koniakowie położonym między Zwar- 

.. . , , . . ■ domem a Wisłą i mającym ua.lepsze
cj,. tu również staramy s.ę kierować wamn.ki śnie,gOwe ze wszystkich miei- 
narylbek, by wzbudzić u młodych zawodników; sCOWOŚci beskidzkich, obóz treningowy,
równocześnie z zamiłowaniem do sportu 
miłowanie do turystyki zimowej w 
ractii.

“•‘w którym wzięło udział 35 zawodników 
gó-: z górskich kół Śląskiego Kubu Narciar-

sadttiiczym celem kursu, przewidzianym dżą bardzo dobrze.
przez inicjatorów, którym chodziło je-1 SKNf który straciJ ostatnio swoich

Istebnej, Martynek z Wisty, Fiedor U
z Koniakowa i Kilku innych.

W skokach 15-ktni chłopcy z Gole-
dynie o to, by zawodników podc.ągnąć najiepśzych zawodników: Leg.erskie- szowa należący do Warny cieszyńskiej 
w najważniejszych umiejętnościach nar j (zJamai nogę), Haratyka i F edora Tajner i Retka zdradzają najwięcej ta-
ciarskieb, koniecznych nie tylko zawod------ , ,. .. (odbywają służbę wojskową), z ictniecz 
nikowi, a e zwykłemu turyście tł. w ności si „ do nowych kadr 
poprawnej Jezdzie terenowej.

, . , . . . ł- Na obozie zgrupowano siły miode^ z
Umiejętności Jazdy zawodników be- ^t-óryoh połowa to jeszcze juJorzy. 

sk dzktch (z ma yim wyjątkami: Le-, wSzyscy uczestnicy obozu garnęli się 
gierski 1, Haratyk, Fiedor 1 Krzak1 Mj<jo pracy z rzadko spotykaną chęcią..4, 6VJJh'ivii nvri HM.».-» *» Haiatja, t icuui a ł\iŁua o*.

jskiego i Warty cieszyńskiej. Właściwie bowiem zastraszająco niskie. Dysponu-;
— Nie ehdafbym być niedyskretnym, ale obóz urządził na swój koszt SKN a rn- jąc ogromnym zasobem sil fizyczny :h ' nj wyttvrzysiilu puuyi U4 uuullCl Ł 

jak przedstawiają się sprawy finansowe setc-' PZN-u ograniczyła się do przysłania j znaczną zaciętością, potrafią ^egaczebeznadziejnego wyekw powa- 
cji? Przecież od szeregu łat mówi eie o tym,' trenera, znanego zawodnika W.s.y za- ^ąsCy na każdym podejściu iść w mor-, — ...............................

irhAv kopianskiej Bochenka, w miejsce prze-1 derczym tempie», po to, by nawet na!
y > widzianego planem trenerskim», Br. Cze- naitativipkzvm »i*>źi1t«» «troció ronnvi

nie są zdolne do żyda łtd. Przecież właSnle

ze .strony klubów aływzymy ciągle takie «a-j Bochenek .prtyłedha1 do Koniakowa
rzc kania? uzbrojony program, «opracowany

lentu. Baidzo dobrze zapowiada sio

; Niestety, nie wszystkim dane oyło w 
: pełni wykorzystać pobyt na obozie, z

jnia. Wystarczy powiedzieć, że pięciu
- . . ■ ... . - .. : uczestników przybyło na kurs w zwy-

najlatwiejszym zjezdzre stracić cenny Wych kierpcach góraiskich, gdyż nie 
czas z powodu upadków. (mieli butów, że niektórzy ne mie'i nart

Rzecz ta, ogólnie znana, tak wśród iprawie każda para'%k.OkóWek ^ 
narciarzy śląskich, jak i zakopiańskich, | ,aa t>yja aa zmianę przez dwóch skocz1 
którzy zawsze uważali, że „ślązacy ma-: ków> źe u wis,iu zastąpione był?/

również junior z Wisły — Marek, który 
zwycięży! w konkursie skoków, urzą­
dzonym na zakończenie kursu. Trójka 
ta osiągała na skoczni koniakowskie,! 
długości ponad 30 metrów.

Najliczniej reprezentowani byli na o- 
bozie Legierscy, których było pięciu,, 
w tym dwóch Pawłów i dwóch Józefów. 
Nic dziwnego, że w Legierskich jest się 
bardzo trudno zorientować. Ustalono 
też dla nich numerację, dając byłemu 
leprezentantowi Polski — Janowi nu- 
mer I. --••■■ 
, Wspomnieć, też trzeba o Ha'atykti„ 
który wprawdzie nie był uczestnikjępj

ją siły, ale nie umieją jeździć" zupełnie i ZWyifjjrm patykami bez pętli, talerzy- obozu, ale bawiąc na urlopie świątecz­
ni* metalu uwzględniona w nrozramie i.z— : _i,..x tr—nr->r« i nym w rodzinnym Koniakowie korzy-
4*5 ...w j zwyięiym paiywun ucz izkul, iniviLj-
nie została uwzględniona w programie ków j oku<<# Hamowało to bardzo pracę 
doręczonym Bochenkowi. Na szczęście na oboZje> 
zakopiańczyk w mig zorientowa. się w Z zawodników beskidzkich może ze 20 

Jest względnie dobrze wyekw powa-potrzebach' narciarzy śląskich i potrafił
do nich nagiąć program. Ińych, reszta zaś, o ile posiada sprzęt.

Słabe zaawansowanie techniczre gó- • t0 takljj który absolutnie nie nadaje się 
rali beskidzkich Jest bardzo znamien- dla narciarza-zawodnika. Dowodzi to.

że akcja propagandowa narciarstwa

stał ze wspólnych treningów. Haratyk 
wbrew przypuszczeniom, że nigdy nie 
będzie skoczkiem, podciągnął się w tej 
konkurencji dość znacznie.

Na styczeń projektowane jest ca Ślą­
sku urządzenie drugiego obozu treniu-

KIMBERLY DYNAJHITERS
W EUROPIE

( Oficjalnym reprezentantem Kanady na mi­
strzostwach hokejowych - świata w Londynie 
będą „Kimberley Dynamlters", którzy wylą­
dowali już w Europę l w ezasie świąt .goś-

1 clć będą berlińskim pałacu sporto

że akcja propagandowa narciarstwa gowego, który przez tydzień pr^wadzo 
prowadzona na terenie Beskidów ,oń lut I ny ma być przez Sandvicka, po czym 
10-ciu nie była zbyt racjonalna. J=st tu(na 2 tygodnie przyjechać ma Br. 
9 skoczni stosunkowo dużych-. o:<oło 15 j Czech.
par nart skokowych, a liczba skoczków |
na całym Śląsku nie sięga nawet cy­
fry 20!

Za to narybek1 jest pierwszorzędny, 
zwłaszcza na biegaczy. Ci młodzi chło-

Należałoby się zastanowić, czy przy­
syłanie co tydzień nowego tren.va jest 
celowe. Eksperymentów takich nie rob1

wym.
Wycieczki dp Europy eleszą się wśród " niacv na“ beznadzieinvcii des- graczy kanadyjskich wielką popularnością, IF°,nlącf _n“ *>eznauzxjnyc.i ucs 

to też nic dziwnego, że drużyny dokładają likach, których żaden szanujący się zawj 
starań, by przez zajęcie czołowego miejsca 1 dnik nie Przypiąłby do nóg, mają nie- 

I otrzymać misje obrony barw Kanady na sta- i nnsv.e zanasv sił Biegać mogą WSpa- rym lądzie. Zasadniczo deleguje sic do tego POZyte zapasy sw. oiegac iiiudd1 wspa 
,eełu drużynę, która zajmle pierwsze względ małe. Gorzej jest Ze skokami, C“OĆ W 
:nic drugie miejsce w zawodach o puhar tej konkurencji nauczył Bochenek Slą- 
I Alana. żaków bardzo dużo. Ale wszyscy sko-

w Kanadzie Istaleje bardzo aitaa ^waliza- czkowie którychby' można nazwać 0- 
'cja między Wschodem i Zachodem. KImber- ą j___
IleyDynamitera wybiwszy się na- czoło grupy biecującytni, są jeszcze bardzo młOGZi 
zachodniej pokonali w finale przedstawiciela j na ich' dobre wyniki musimy poczMac 
grupy wschodniej Halifax Wotverlnos w sto- D.ar. ia.

.sunfcu 5:0 1 tym samym uzyskali prawo wy- p * * ’ ‘
Jazdu. Spodziewać się należy, że zaprezenta- Najlepszych wyników W biegach SPO- 
'ją oni bardzo wysoką klasę i zrehabilitują' dzjewać sie należy PO Czepczorze Z

się w żadnej dziedzinie sportu po co 
! więc pozwalają sobie na itue na’ciarze. 
: Na pewno lepsze rezultaty osiągnie na- 
[ wet gorszy trener, ale pracujący przez 
(dłuższy okres. Zawodn'kom Śląsk m nie 
: potrzeba na razie trenera zagrar czne- 
go, z powodzeniem wystarczy fauczy- 
ciei krajowy, ale niech pos:edzi na 
Śląsku przynajmniej przez dwa mie­
siące.

Stwierdzić Jeszcze trzeba, że Boche­
nek okazał się silą pierwszu'zędną. 
Dcbrzeby więc było jemu właśnie po­
wierzyć dalszy trening ślązaków, prze-

O» nabVeia we wszvctkieli naerwszarzednvch j’ onl bardM »dąs« izrehab^ się należy po Czepczorze z widziany przed mistrzostwami Polski,do naoyeia we wszjreuucn paerrozorzfimycn nIep„w^eiua na ostatnich mistrzo którei iak wiadomo, odbędą się w Wi-
magazynach sportowych. |stwach Polskj że jest talen.iŚIf (Zast.)magaxynach sportowych.

NARCIARZE 4I4SKIEGO KLOTU NARCIARSKIEGO (Wisła}
z lewei Łukasz, czwarty Marek — zwycięzcy pierwszego konkursu skoków. W. środ-\Pierwszy z Boęhenek) trener ślązakóWt

w 
mecz za meczom.

ASmO^OMOWlE NARTA€S5
U stóp pbsei watoiiuin na Mount Wilson rozciągają sie wspaniale tereny narciarskie,
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Narty I łyżwy - skarbnice zdrowia
Co mówi medycyna o dobrodziejstwach sportu zimowego

;'-.v ■ ..." •' • ■ ■ . .■ '?J f', ■' ,r;/L ■; .. ;■ ?< . ... .... . I-.- ’ ■'
Każdemu z nas, kto jakąkolwiek gałąź „fok" przy podchodzenia w górę. Z reguły Łyżwiarstwo jest sportem wskazanym prze necznym! — zwiększenie tcr.rpa to znów 

sportu uprawia, chodzi nie tylko O pćWde ‘ pócilątkujący są bardzo pilni 1 najchętniej W de wsżyśklm dla nilodzleży. dpowiednla za- płynność ruchów, eg to Bntdżó wrażenia 
rekordy, nadzwyczajne wyniki. Rekord jest I początkach „przesiadają?* całymi dnlanii na' ptdwa, a więc stbprilowe coraź lo cilużstc u'zfokóWe, litóre „sycą" Oko Widza, 
wprawdzie dowodem optymalnej fortriy u- 1 nartach. Jest to nonsens. Logicznie nSel blor’ przetrwanie na lodzie, jifowadzl do,'Systema- j ■ uateży się zająć szerzej, «a

1 wpływania jednali mało pomogą, gdy nie 

przystąpimy do budowania .sztucznych łedo-

Stroju; ale nić jest sprawdzianem benWzgtęd, j rąc doprowadzałby w ten sposób dó kom-J tycźrttgo przyzwyczajania ale nilęśrtl hóg 1 
nego zdrowia. A o to zdrowie nam' WszS«Źe plętńegó przemęczenia. A wiemy co to jćśt całego cihta. UczUcle znuCzenla, które wszak 
wszystkim chodzi, jedną z dróg prowadzą- przemęctoMii Z praktyki; Aie to; mato, że w że przechodzi zawsze — niija -szybS^ tylko w 

cych do źdrowla jest wychowanie fizyczne, przemęczeniu ęzujemy „sWóje kóśći", 0 je- przypadkach odpowiedniego treningu.». Łyż- 
następnle aportowanie się. Sporty firnowe steśśiy jiikby zblcźowan!. Świetny'.fiżjotóg . wlarsiwo Jesł tej vySlteit" mięśni i mózgu, 
są szczególnie uprzywilejowane. I słusznie i znawca dziedziny sportu, prof. Entli Abdcż-,' .. , ii ’ / , .
Oprócz kolosalnej przyjemności, każdy uprą- halden w Jednyńt ża swoich artykułów w plś-i J
Wiający spory zimowe źnajduje daleko w.ę- mit p. JMedlzIn . Wohenschtlfi" nr. 12. r^mj, «7fconU ró^tr-P Wszelkie
M Jeszcze Innych korzyści. Świeże, mroźne f. 1927 -- wskazuję w sposób b-fnizo wy- jest Jtraomy ,ana staje .«„nnoerneie Pozo
powietrze, równomierny ruch dla wszystkich rażĄ- na - i3 przemęczenia I na łnac„n(e baróżo znacróym Jazda na iyż przemianę materii, na samopoczucle^Pozo-

. , , i wach oprócz dodatnich cech dla zdrowia te staje Jednak uwaga. Wchodzić w tempo u-
mięśni ciała, urozmaicenie w oglądaniu ebra I tego zjawiska w ustroju. - F , Ł , , u. , . .. , ,

« .. . i । , , ,« ... 'go rodzaju co zwiększenie Wentylacji pluć, prawlania sportów zimowych zawsze powoli,zów przyrody (narciarstwo) — czyż to niej W zmęczeniu odgrywa rolę przede WSzyst*■ J r H . ... . .
.jest rozkosz? Powietrze Świeże, W ruchu weń. kim układ nerwowy. Zmęczenie mięśnia.wy- 
tyluje ustawicznie płuca. Te zaś pobierają ■ stepuje znacznie prędze], jeże)! W pijacy-.mię 

czysty Ken, a krew rozsyła go ńa terytorium śni zaangażowany Jest układ nefwowy, a 
całego clata, odżywiając mięśnie oraz wazy-1 szczególnie układ nerwówy całego ciała. Czyż 
stkie narządy. To zjawisko Obserwowane w! w narciarstwie nie pracują nerwy? Jeszcze 
wielu sportach, a wlec nie tylko W żlnio-i Jaki l co należy dodać? — Otóż to, że Jeżeli 

wych, jest jednali wybitne W darćiąrstwie.! Jakiś wysiłek ntięśrti wykonujemy z dbtińą’ 
Narclarswo to równomierna zaprawa dla' uwagą — tó wówczas znużetile przychodzi, 
mięśni znrówno kończyn dolnych, jak gór-1 żńaeżiHd szybciej, czy-ż w nardarswle u pn-1 

•tych. Jest to prace mięśni brzucha. Ale- to j czątlmjącego przede wszystkim nie pracuje i

wisk i do zakładania lodowisk wszędzie. 
Mięjmy na uwadze, że nie ma tak potężnych 
czynników, któreby .dawały pełnię ruchu jjlta 
całego organizmu i zadowolenia, jaic właś­
nie sporty zimowe. Musze zaznaczyć, że
sporty te., wpływają dodatnio również na

Wchodzić w tempo u-

r ; odpowiednie trenówańie mięśnia sercowego, systematycznie zwiększać wysiłek, gdyż w 
daje dńio erf«yezńyĆH .wrażeń. Postawa łyż-1 ten sposób osiągniemy korzyści zdrowotne, 
winrzd, ivirplhiiitZ glbkośi jego postaci, 1 w przeciwnym wypadku zaszkodzimy zdro- 
wszclkio Skoki przeplatane przejściami ta- wlu. E. Ł., lek.
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WALKA BYŁA TAK GOBACA. 
że lód zamienił sie miejscami w wodę.

IŁAŁUW

mato. W • narciarstwie wyrabiamy nie tylko i uwaga? Zjeżdżający nieraz wzrokiem w o- 
I rn» ełrstnł/J rhwlli nrnrrnnthv łtstntnĄ krZRCICkmwlculaturę całego dala, wykształcamy 1 roz stalnitj chwili pragnąłby usunęć 

Wijamy postawę, opanowujemy ruchy fintaL,.:... ... ama-n

pnez koordynacje mięśni z aparatem
ciała stojący na drodze. Uczucie zmęczenia przą-
ner- chodzj rzybko. Prof. Abderhaldcn podajc, źc

Wowynl, ćwiczymy serca I dostosowujemy, je obscrwu,. .- się ciekawe zjawisko u =portow- 
•o wzmożonych warunków pracy — ale prze ców. Chodzi tu przede wszystkim o wlośla- 
de wszystkim ćwiczymy nasze zmysły. W rzy, chociaż, ja również podciągnąłbym pod 
narciarstwie wciągamy w prace zmysł wzro ten punkt i narciarzy początkujących. Jest 
tu, .Mfraowagl I . wiele Inhyeii.. Niemi, rfeey-1 td i. ńy. j,wSrtwyn

Zja w momentach bardzo ważnych dla życia Jeżeli wykonujemy forsowne ćwiczenia np. 
— szybkość ■ zorientowania się ^w -sytuacji wioślarskie w czasie dość szybkim , (wyięigl 
umiana „taktyki" w jazdach" (telemarki, to po pewnym ćzaslc nieraz bardzo Itrifjtklthl 
chrystianie), to, właśnie wyrabia- System ner występuje ttciićle duszności, jpriydnUszfen-i! 

wowy. Opanowanie dostateczne narciarstwa tętna, uczucie zupełnego wyczerpania/ „wy- 
jest sprawdzianem zdolności współdziałania pompowania". Jest to,.bardzo Szkodliwe dla 
systemu nerwowego z mięśniami bóg, rąk i zdrowia. Białego rzeczą konieczną dla- SaA

tulowlp. Ruchy nasze w przypadku uprawia 
sla Sportu narciarskiego, stają Się zwrotitć, 

elastyczne.

Chciałbym jednak na jedną rzecz zwrócić 

«wagę, o czym niestety się zapomina. (M- 
■osl Się do początkujących narciarzy. Pierw­
sze kroki w narciarstwie, a,więc podchodze­
nia pod górę, żakósy i pierwsze zjazdy : 
niech to odbywa się systematycznie i powoli. | 

łoza tym początkujący nie powinien używać

darzy szczególnie początkujących jest zna­
jomość tego zjawiska źmęćzśńiś, które trit- 
dno ustępuje „ I pozostawia ślady szczególnie 
w zakresie aparatu nacżynlortteiwwego i 

serca.

Pćlnocoy s par ring-partner hokeistów
SMerUiHe, wicemistrz Szwecji

Sztokholm. dnt 19 grudnia 1936.
W pierwszą niedzielę pt> Nowyw Rb- 

ku. statek szwedzki ..Marlbholm“. U“ 
tfżyiiiujący kómuóifecie na litftif-Sztok 
HoHii — Gdyflla zabierze na śwój po­
kład. 12-tu geiTtleniątiów. Nie trudno 
będzie pozhaó w hiiWi ŚD-oftó^dóW, 
pó. bagażu nawet hokeistów. To wice- 
Wśtrzowska drużyna „Szwecji w „is-r, 
iibekey" — '„Sodert^lłć Śoortkl-hbb1',. z 
ińiaista Soder.tdlie-*.<w' pobliżu _<śtÓHęy? 
udaje sie na tournee po Polsce. Ekspe­
dycję poprowadzi prezes klubu, jedn-o- 
oteśiii-e.iłderotonik .1 tr.ćn&, „sekcji lib-

Drużyna jest do tournee solidnie przy- f tuł mistrza Europy. Gracz dużej ruty- 
gotowana, żresztą w ostatnie dnieprźed ny i klasy. x ,

Obrońców jest czterech: O., Malm-wyjazdem odbędzie intensywniejszy Obrońców jest czterech: O.. Malm- 
galbp. W bramce gra G, Karlss-oti —- beng, E. Lobv, H. Wretatlder i B. Ail- 
pięciokrotny „rep“ Szwecji, który wy derssont tepfezentócyina paię tworzy 
walczył, a może obronił, w r. 1932 ty- pierwsza dwójka. Malmberg jest naJ-

kejowei p. Carl Abralia-mssan.
„SS“ jest czołowym klubem (hoke­

jowym Szwecji, wielu jego graczy 
wchodzi w skład teamu reprezenta- merykańskie. - t 
cyjn-ego, a T. Jónke ma markę napa- . . Sewjikley. W gnramn.
stiłiika o formacie międzynarodowym. Przed kilku . miesiącami na łamach-

Dolscy DMiseroi w Amciw
Kijka lat temu w szeregach Polonii i,.Przeglądu Sportowego" ostrzegałem 

warszawskiej walczy! bokser Stefan Zwo Chmielewskiego przed czarnym mebez- 
liński, Przebjrwa on obecnie stale w Ame 1 pieczeńitwem w postaci Jimmy Clarka, 
ryce i walizy jako zawodowiec. Od bra ----- =- — w-.
ta jego Henryka otrzymaliśmy list, w 
którym znajdujemy ciekawe nowinki a- ■ . i . A-f^b ł .ś

Przekonałem się,?,że miałem racie. Skoń­
czyła się jednak już Jtonkurencją Ciark— 
Chmielewski, gdyż murzyń przed kilku 
tygodniami został zawodowcem 1 swa 
pierwsza Walkę'wygrał w trzeciej run­
dzie k. o. Znawcy przepowiadała Clar-

■te

X' caii&yo kragu

KANDAHAR
Oryginalne wiązanie Kanddiar ma 

Już swą ustaloną sławę w święcie naj- 
Wybitaie^szych narciarzy.

Sława ta jest zresztą zupełnie uza- 
gadnioną, jeżeli uwzględnimy, że je?t to 
jedynie UNIWERSALNE wiązanib,'któ­
rej,może być nastawione zarówno do 
gjaiadu, biegu ja-ko-teź dla. turystyki. Jest 
to wiązanie zupełnie beż skóry, którą 
zastępują niezwykle trwale i prak.ycz 
we sprężyny.

Dostatjczmą rekomendacją wiązań 
Kandahar jest fakt, iż wiązanie to jest 
w użyciu wszystkich czatowych tiar- 
Ciarzy świata. Startują więc stale na 
Wiązaniach KANDAHAR takie asy jak 
Blrger Rund, mistrz olimpijski w sko­
kach, świetny Norweg Anda.sen, 
szwajcar Kaufman, doskonali diug-ody-

ŚWIĘTA W POZNANIU trapowiadają Się ków, chociaż po zawodach pobity został pomafisfclćgD SO%otl WatSża^^kle Okę 
epokoóttle, co nie będzie zresztą żadną nowo- 'gftteż SditblS, Nowicki, Wobec niedzielnego C[^ 
śc'ą. Takie święta przeżywamy z reguły- có i wyniku remisowego, mecz ten powtórzony z-o , . „  ------------ -
roku. A pWtJeWaź itie «a fegttly bez wyjat-'stanie raz jeszcze, prawdopodobnie W ottlu 
ku, więc Czasem nlacty W Poznaniu ea Boże ’ 
Narodzenie mróz i lód i wówczas wychodzą 
na taflę lodową hokeiści. W tym rfcliu nic 
nie wskazuje ita to, że tefftperatura zmieni sic 
aż tak radykalnie, « gdyby naWet byló i kli­
ka stopni mrozu, wówczas I tak zabraknie 
czasu na przygotowanie atrakcyjniejszego

MAKAB1 NIEMIECKA W POLSCE 
______ Najbliższe zawody bokserskie w
W klasie ą i&pewniły sobie mlejsća w wio Warszawie to mecz Makabi WafsżaW*

3 «tycznia.

sennym finale o wejście do ligi otoręgo-.,ej, z repreZemtacja bokserów żydPW 
2 griipy I San — Poznan I polonia — Leszno. I ... * Wfemcv ntzvsvfaia
W drugiej grupie największe szanse tnają SK1C» - Niem.ec. niemcy przysyłają 
hćp ii i Polonia atfiwtio, wrśśźeid w trtećie. drużyno «łożoną z bokserów berliń­

spolkania hokejowego.
Korzystają ze względnie cieple] pogody pil 

karze, którzy co -niedzielę grają o mistrzo­
stwo klasy A. Mistrzowskie spotkania W tej 
klasie przewidziane są jeszcze na drugie świę­
to. jaft na polskie 'stosunki objaw dosyć nie- 
zwyJtfy.

W klasie B nie skończą się rozgrywki jesz­
cze nawet i w święta, gdyż trzebi powtórzyć 
opotfenie Victoria Ostrzeszów i tiohóf Kępno, 
które w ubiegłą niedz etę dato wyWIł remiso­
wy 3;3 (3:1). Spotkanie to miało dla obu 
przeciwników olbrzymie żerne,zenie, gdyż tak 
się złożyło, że zwyefesca wchodziłby do wio­
sennych rozgrywek fnaiowych, natomiast 
przegrywający spada do klasy C.

HCP II i polonia Uiowno. wreszcie w uzcviv, 
miejscu W finale zapewniły sobie już Warta 
It i Kościański KS. W rozgrywkach spadko­
wych walczyć będą na wiosnę: Ź grupy. I — 
Admira Poznań, z li — Czarni Pómań i L«ila 
Kóścieti ofńz z tu śiaMumfcfci Klub Spor­

skich, kolonach i wrocławskich. Pro­
gram Walk jest liastęptiJaćyi waga mu
tza: Schindler (Niemcy) — Rirndistem 
(Warszawa), W;-koguciąs Bartetct.XN) 

Ja-k!uboWicz.XWa^ piórkową: 
‘̂.^..iman — (W)

1 'acnoi irdeldJ^Swków^ (WAra.). 
wafi w Neuman (Nienf.) —• Rozen- W dniu 3 stycznia pomriczycy waL (Warsż.), . w. półśr&dtitó: .Joel 

czyć będą z Słojem W Leszm^ 1^^ _ Szlaf (Warsz.). w. Średnia:
Stycznia ż Góplamą 'W InpWroęteWidjł Kr()fejd (Niemi).- Pilili (Warsz.), w, 
17 stycznia z Gryfem w Toruniu i M półciężka: Mielźyńśki (Ndmcy) - 
stycznia z Astorią w BydgosżCzyt Pet* Neirdln® (Wam.). Mecz odbędzie się 
traktuje się- jeszcze o mecze z Bałty- sobotę 26 b. m. w gmachu Wle’kiej

towy I Pugóń poznańska. (es)wy i rugun puzimiiBąa.» > _:c:

Sokół poznański zakcnfraktoWał śpOt.«u „rr HipH2.if.iA 1 be not (Niemj-^ewKow,

Łowi wspaniałą karierę.
Có sie tycźy mojego brata, który wal­

czy pod pseudonimem Stewe Walter, to 
wygrał ostatriio sześciotundową walkę z 
murzynem Georgem Legginsem. Począt­
kowo czarny miał przewagę i w dodatku 
rozciął bratu głową brew nad okiem. 
W czwartej rundzie, murzyn był już 
..gtOggV" I sędzia chciał przerWać Walkę, 
lecz Stefan prosił aby tego nie czynił.

W następnej rundzie i Leggins dostaje 
cios w żołądek, idzie na deski, lecz gong 
go ratuje. W szóstej czarny leży na des­
kach’do 9 i tylko z trudem dotrwał do 
kóńci Stefan zwyciężył wysoko na punk 
ty i był gorąco oklaskiwany- przez ki'ka 
tysięcy ludzi.
• Jarosz jest w dobrej formie; Szykuje 
sie do meczu z Broulllardem, choć to 
spotkanie jest jeszcze niezupełnie pewne 
1 możliwe, że przedtem spotka chińskie­
go boksera Ralpha Chonga,

Henryk Zwoliński

starszym zawodnikiem w drużynie 
„SS“ — liczy 29 lat i w ubiegłym se- 
zonie był w teamie olimpijskim Szwe­
dki., Loóv grał pięć razy w barwach 
państwowych, tak wiec- trio obronnej! 
G. Karlsson — Maimberg — Ló6v —• 
to reprezentacyjna klasa szwedzką 
która wstydu kpewnościa nie zrobi.

Atak Sodertaiie ma swego asa _ w 
kierowniku Jónkem. który spewn-ości-ą 
poprowadzi również atak w Londynie 
na clia-mpionshiipie 1937 r. Jonikę mil 
u boku T. Karlssona i Sven Janssona,. 
niezmordowanych i dobrze się rozu- 
mielących chłopców'. Trójka ta jest ai 
hartowana w twardych bojach mistrza 
wskich | potrafi grze nadać morderczo 
tempo. Drugi atak składa sie z trzech 
dziewiętnastolatków. Na środku gra F» 
Jannson (którego nie należy mieszać X 
Sven Janssonem, który gra po prawej 
stronie Jonkego). na skrzydłach: Tor- 
berg (pr.) i Erikssen. Trójka najmlod* 
szych graczy w ekspedycji włada ki* 
jem pierwszorzędnie, nilala bowiem 
przed sobą najlepsze szwedzkie wzo­
ry.

Kierownik ekspedycji p. Carl Abra- 
hamsson, za którego sprawa polska re 
prezentacja hokejowa ma w drodze do 
Londynu względnie w drodze powrot­
nej, ale w każdym bądź razie w tym 
sezonie rozegrać szereg spotkań, w 
Szwecji, dokłada wszelkićh starań, a- 
by drużyna jego była do’ ciężkiego 
bądź oo badż tournee przygotowana 
odpowiednio. (L. M.)

ŚWIĄTECZNY PROGRAM 
HOKEISTÓW.

W drugi dzień Świąt spotka się Craco 
via ze Sokołem. W niedziele 27 b. m, 
Cracovia gośćić będzie Dąb, którego w! 
żyta nie doszła do statku ubiegłej nie- 
dzieli z powodu odwilży, (rgh

W^X Kątowej o godz. -I^ej
dzo nerwowej atmosferze. Tyłko dzięki ener­
gii sędziego p; Daberta nie doszło do wyfery*

. i.ż.SoKolem- w w południe.
‘ tego gościć będzi-2 prawdopodobnie 'u ' „..„.ii* La

MAKAB! (BERLIN)lifaiiiii U I—
«tansowcy fińscy tadizież cała’ środko- ; -ff-łW w ▼ 'vv str/v1' 'V 'V 'V- ▼ w* ■'w. v -v v V KI 
wo europejska elita narciarska,’ Nawet j r-- - - — -b król Edward VIII, obecny książę ■ '
Windsor, zapalony narciarz, n-ę uży- fł7 . a . »■ '
wa innych r/iązań jak KANDAHAR. Wesolycłi owiqt zyczy

W Polsce wiązanie to jes: w użycb , J U1 E7PTI M T/(T8 FM
naszych czołowych asów ze Stanisła* - - n
•wem Marusarzem ma czede, a -równi;ż , ■ ’.
wśród olbrzymich rzesz narciarzy wią ' Nosfeimy numer pisma 
XŁ*" w ponteaziarelc dń. 4Ś Xłl '

Wszystkim Czytelnikom i iPtżwjćłci&l&itt
I PRZYJED2IE DO LUBLINA

Zarrnti Lub. O. z. B. otrzyinat ód Ceńfrftll 
। Zw. Makfcbl telegraficzne potwierdzenie przy­

jazdu drużyny Mokabl (Berlin) do Lublina W 
dn. 24 tJ. m. Z drużyną berlińską walczyć 
będzie prawdopodobnie- nie repr. okręgu, tócz 
tylko repA W {.«blina (a więc bez pię-śdariy. 
KSŻO Ostrowiec).

1 ■ lij

M A lin AfłClCiF gotowe i na zamówienie I
sW««»1»bM8uJb%8Ł p. g, najnowszych modeli. Ćeny niskie u

*Co l$y I>ySo, g
W artykułach swoich zahaczałem 

Już nieraz o ten temat, a-le nigdy' nie 
poruszałem go specjalnie. Z opowiadań 
mo-ich znacie już wielu asów, ringu, k*6 
rych zalicz’, triy bez wahań.a do kate­
gorii, dziwolągów, jak chociażby półto­
rametrowego „Demona z Ba:bado:s“ 
Joe Walcoćta, mistrza świata Wagi pól- 
średniej, nokautującego bez trudm i 
100-<k ii owych przeciwników, Joe Jea- 
nette‘a, największego w dziejach fe­
nomena wytrzymałości, czy Wtocha 
amerykańskiego, Grima, nazywanego 
„Człowiekiem-gumą“ i wielu, wielu In­
nych. Wszyscy oni wyłamywali się 
zdecydowamie z pod miar 1 norm fi­
zycznych, stosowanych w odniesieniu 
óo ogółu pięściarzy.

Dziś aajmiemy się dziwolągami w 
pełnym znaczeniu tego słowa, boksera* 
mi, Którzy zarabiając na życie pięścia­
mi, nie stosowali się absolutnie do przy 
jętnych ogólnie zasad treningu, któ­
rych tryb życia mijał si-ę zuiielńie z 
etyką sportową, a którzy mimo wszyst 
ko, święcili w ringu triumfy, bti-dząc 
najwyższy podziw.

No, bo czyż nie musiał budzić naij- 
wyższegn podziwu taki Bat-tling Siki»

I.KJ». gościem Katowic
Ruchliwa Sekcja Bokserska katowi­

ckiego PKS-u sprowadza w dfliu 6 lutego 
37 r. drużynowego mistrza tbdzi 1. 
K.gP. Mórz Policyjny.— I. K. P. odbę-. 
dzie się .w sali Powstańców. Przed iym.

w N-lEPO(^W/<‘ •*
ULTRAPAN

SWRTroTM^^, Jl uan 1WŁ ró£ UtaH MlI c ««U, s|e z „Wawe]em... (hr>
SZC2VT0UJV |
euodukt FfiWKi-aLFr^

dyfey l>ylt inni '

- spędzający cale noce na grżs w ikartSf 
i i pijatykach, a następnie beż źadiiegói 
[.przygotowania włażący W sznury t ftó* 
Rautujący wielkiego Garpeii-tiera? Wal* 
cząc w r. 1925 w Nowym Jorku ż Pau­
lem Barlenbaohem, Siki wszedł na ring 
kompletnie bijany. Został wtedy copra- 
wda znokautowany w 10 t., ale stoczył: 
porywającą walkę. W momencie kiedy 
legł wreszcie k. o. (po t&z -pierwszy i 
jedyny w swej karierze) pod straszli­
wymi ciosami przeciwnika, był' już 
zreśfctą zupełnie trzeźwy. Trzeźwiał Z 
rundy na rundę I bil się Wspaniale!

Wałęsając się pijany po ttlic.aćh; U- 
rządzał czarny Battling nieślycha-ne 
brewerie. Przyjechawszy do Nowego 
Jorku zjawił się na Broadway ubrany 
w fioletowe ubranie w kratę, biały cy­
linder, purpurowe skarpetki, W ręku 
trzymał bambusową laseczkę, a tta 
piersi kołysał mu się na czarnym ś-żmi 
raczku tnonokł! Wokoło zalanego „W 
ki-j“ murzyna zebrał .Bię taki tłum, że 
dopiero silny oddział poiićji rozproszy! 
sapiów i oczyścił zablókwaną ulicę.

W Memphis Siki stanął pewnego dnia 
na głównej ulicy z olbrzymim pękiem 
bananów i rozdawał je przechodniom, 
W pierwszym rzędzie ocwil&cl* pa­

niom. Interweniującemu ■ policjanto-Wi 
tłumaczył:

— Cala Ameryka śpiewa przecież 
piosenkę ,,Ja ąjicę banana". Nie słyszą 
łeś? Ja właśnie daję im banany, eh?... 
Chęe-sz? Masz!..,

Słyiiny przed laity. MeksykanIft Au­
relio Hefreka, Jeden t najlepszych lek- 
kicli,' JńęyJaędyltolwiek pojawili'S'd ha 
arenie; był nie tylko adeklardwau^m 
alkóhołikierii, de l tińtógowym pala­
czem. ćmił mocne cygara i wysącżał 
niezliczone ilości whisky. Te dwa zaję­
cia Stanowiły cały jego trening! Mittio 
fatalnego trybu życia Walczył na prze­
strzeni lii lat, staczając 61; meczów, z 
których przegrał zaledwie 101

Ludzie, którzy znali go bliżej i wie­
dzieli w Jaki sposób śpęrdza czas poza 
ringiem, żakładfill się przed każdą je­
go walką; -że żnijdzle ż Hngu pokona­
ny. Jak już powiedziałem—-trafili tyl­
ko 10 razy na (il!

■■ j
„Byk pampasów" Louis Anigel Eir- 

pOj który w r. 1923 znokautowany żo- 
stal przez Jacka Dempsey‘a, wyrzu­
ciwszy w I n „Tigcir Jacka" potężnym 
erosem przez liny ńa głowy publiczno­
ści, najadał sie przed '■ wałktj antntów- 

। nie i ciężko. „Wbijał1* potworne ilości 
mięsa, nie licząc się zupełnie w tym 
względzie ze zdaniem trenerów 1 le­
karzy; Nie przeszkadzało mu to Zupeł­
nie w WiTlce. 7. Dempsey‘etn przegrał, 
bo nie miał pojęcia o boksie, ale nie 
wmsćy. aa peira® wifccWt te była to

jedyna porażka na 29 walk. Jakie sto­
czył w swojej karierze, boksując prżćz 
lat i?; , ■ _

Walczący w tJ. S. A. na początku to­
go stulecia mutżyń ' niejaki Stocktoa 
Gltórley Turner miał na każdym.meczu 
w narożniku kufel piwa, z którego pó* 
ciągał w przerwach niiędzyru-ndowych. 
Mistrzem GO prawda nigdy nie był, fe* 
prezentowa! Jedltak dobrą klasę.

Dziwolągiem tilebylejaklm byt Jock 
MajoiiJ, obecnie właściciel baru w Ćlu* 
cogo. Gość ten nie tylko, że nie koni* 
pliieó^t sobie życia treningiem, ale 
jeszcze sławy był z fantastycztiych 
śiuków, jakie składa! dziennikarzem 
przed-wałka. 1 tak 
spotykając się w r, 1934 w Bostotile z 
Johnny - -Wilsonem,' późniejszym -twi­
st rzem świata wagi średnie), oświad­
czy! przedstawicielom prasy, że Jeśli 
praegra — skoczy w ubraniu z ćhatle- 
stoWn Eritlgę. Dostał k X W 6 r. i dp- 
trzytrthL bbiettttóy. śko-ezyi » mihi'i 
ledwie go uratowhnd; Walczy V rota' 
19218 w Chicago .,ź Wal colt Langfortenk 
oznajmił reporterom, Iż w razie poraż­
ki pójdzie boso z Chicago do St Paul, 
Tym razem wgrał, zrezygnował wlęć 
z tej długiej podróijy na bosaka.

Masie Rosenbloom, mistrz świata 
wagi Półciężkiej w okresie' od r. 1930 
do 1034, nazywany 'był, Jak wiadmiió, 
„wesołym kawalerem" i ,,królem kaba­
retów". żełaany- ten pięściarz, startit* 
Jąfiy Zresżtą jeszcze dziś, rozegra? w 
karierze swojej blisko 300 walk, pw-

czasów, gdyby prowadził solidny tryli1 
życia.

Mmtte Rosenbtocm
I.-»!' [ * ” ■ , '

grywając Wszystkiego 32 razy, sta­
czając co.r&ta około 30 Ciężkich 10— 
20 rundowych meczów, większość wol­
nego czasu spędzał w knajpach i ha 
parkietach' dancingowych. Odznacza! 
się jednak niezwykłą łatwością w doj­
ściu do formy i do ważnego spotkania 
potrafjł się przygotować pierwszorzęd­
nie. Carpenfer, powróciwszy przed kii 
ta lały ż Ameryki powiedział, że Jego 
Zdaniem RóS-enbloom byłby jediivm zj 
foatoak<Mnittóy^ bokserów «statolchj

Takim samym Wata był Max Baer. 
Przez gardło Jego przepłynęło mcc 
Whisky, a siię jego wspaniałych ra- 
ińldń żttali ttle tylko przeciwnicy ri»- 
gdwi; ale 1 cała piękniejsza połowa Hol- 
lyWdlid,.. Chłopak ten miał również 
Wszelkie dane na to, aby być Jednym 
2 najwspanialszych pięściarzy w dżl<> 
Jaclv

Szaleństwa Rosenblooma, Sikiego, 
Baera i itn podobnych musiały zadzi­
wiać, zadziwiają jeszcze dżiś, nawet 
imponują. Imponują. Jak Wszystko, ca 
dla przeciętnego śmiertelnika jest n!«- 
dostęjpiie. Sport pięściarski jest tik 
ciężki J wyczerpujący, żć nie da się po 
godzić w żadeii sposób z żądnymi wy­
skokami, wymaga wielu wyrzeczeń. 
Roztimiell ło do&kdńąle wszyscy wiel­
cy pięściarze, o najbardziej nawet od­
pornych, organizmach, Można pić, obża 
fać Się, palić i Spędzać noce w daucin- 
gu‘ -*■ ale wtedy należy zrezygnować 
z bókśli. Poświęcając się zaś poważnie 
pięściarstwu — trzeba zrezygnować s 
tamtych przyjemności, Pogodzić Jed­
nego z drugim nfe podobna, bo to ruj- 
nuje człowieka szybko I doszczętnie. 
Dziwolągów możemy w historii boksu 
policzyć na paicah. Podziwiając nawet 
ich „wyczyny" zadajemy sobie jednak 
zawsze pytanie:

■*- Co by z nich było, gdyby byH 
jttnl?1^
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Gdy minęła gorączka olimpijska...
Rozmowa z inż. Lothem wicepr. P.Z.T.W. o planach, reformach 1 Bierllnie

Zbawienne M(ł itlMUf sęffióói?
«twierdziło walne zebranie WSS

Doroczne walne żebranie Wydziału Spraw
Obradom przewodniczył sprawnie p. tó- Prag

' i >y ’-w
w okresie WteHtlch Jeśli manł bya .IMeryi to mfl,e 

imian niemal we wszyliście wyniki te nie rozczarowały. Juz w dro 
stklch związkach spor dre do B;rlina przekonany byłem, źe ha łyćh
towych.
Z. T. 
szykuje 
form.

Aby

również p.
Wiośińniklch 

•zcreg re-

poinformować

Igrzyskach laurów zbierać nic będziemy.
Dwa były powody nieodpowiedniego przy* 

gotowania wioślarzy polskich do Olimpiady. 
Pierwszym było złe nastawienie opinii pir*
btlczncj do przygotowań naszego związku.---------- ——"'■i imyguiuw.iti naszego zwsązhu. 

oplrtit o planach, ja» Cenię Wysoko znaczenie prasy, jednak tym 
wio ma zamiar przC- razem prasa zamiast wzmocnić ducha walki 

prowadzić Związek wśród zawodników, raczej ostablła go. Nie 
Wioślarski KWtófih» j chcę wracać raz jeszcze do minionych tiul.

śmy się do wtćepre-
nes# p. ind. Alfreda LolhA.

— Czym należy tobie tłumaczyć, te PZIW 
tamlerza wnieść na tmjbiiżsty sejmik wio» 
Starski projekt przyśpieszenia dorocznych 
walnych «gromadzeń rsiazku?

— Wychodzimy z założenia, te obrady sej- 
mlków odbywają się * zbył późnym terminie

faktem jednak jest, że opinia nie przyczyniła
się zbytnio do podniesienia nastroją w Wa­
szym obozie.

i* wszelkich starań, aby * najbliższej przy­

szłości dorównać klasie czołowych zatóg.

Zamierzamy obesłać mistrzostwa Europy, 
któro odbędą się W roku przyszłym w sierpniu 
W Amsterdamie. Na'horyzoncie pojswla się 
także doroczne spoilmHlił międzypaństwowe 
Węgry — Polska W Medmin konkurencjach. 
Wiemy o tym, ie Węgrzy są dló nas pftccl- 
wnlsdem bardzo silnym, nie mniej jednak 
wnlitl tej nic unikamy 1 najpewniej mccte 
to odbywać się będą co roku, staramy się, 
aby serię tych spotkań zainaugurować w 
Polsce, nie wiemy Jednak w tej chwili gdzie.

specjalnych torów kolejowych. Przypuszczam,

Sędziowskich WOZPN odbyło się w harmonii 
nym «Sstrbja i trwało zaledwie ?B miniat. }eśł 

to rekord w porównaniu z latami ubiegłymi,
że przy silnym poparciu wiąlklch mecenasów j kiedy to walne zgromadzenia trwały nlcskoń- 
sportu, Jak gett. ©Iszyrty-Wiłczyńsklego, min. ezofią łlbSć godzin.

Iłydgosicź jest pritąyconż regatami,, bhawln- 
| ray się więc, te vtibije tilę to tm tmanstmj 

Drugim powodem tego, źe nie odnieśliśmy st>onie Imprety. Dług* evreiituś!nbść — to or- 
„a-.- - ganliacjs w pążMftfa. iwtoętilsmyzwycięstw» jakich oczekiwaliśmy, było złe

współżycie I brak harmonii w obozie polskich

Ulrytha, pręt. Starzyńskiego Inwestycja ta 
zostanie urzeczywistniona.

— CO robi obećnle Vereyf
— Vcrey obecnie wyjechał na nariy. Wpły­

nie te niewątpliwi* aodhtnio na jegb hondy- 
eje- Jego kompanem jest towarzysz wioślar­
ski tlśtupskl.

Inny nasz aklłfiista, Kepel, przebywa bbc» 
cnie w Warszawie, ula w najbliższych tfiHnćh 
zamierza wyjechać na dalsze studia — apecja- 
Uzację W wioślarstwie—■ do Niemiec,

— A eo porabia p. Haspel?
— Kontrakt a Austriakiem już się slrończył 

Ostatnią jego poOlImpijską pracę były kursy

ezosti Ilość godzin.
Tym talem nie było Wiecowania, *i «Mzip- 

wic w dyskusji cgtanlesad Się Wytattnle do 
Spraw IroWkiretftpto, Sprawozdanie złożył w 
imfenla ttstepuM^h władz pfezes VW3 p. 
Al. Pichetód. bowtedzicllśmy się. ii WSS ob­
sadził w roku bleżłitym Ltób mostów pfKtar- 
sklćh, RekbM prowadzonych zawodź/ pobił 
p. Emil Dierattowski, Iktóry pode»» ubiegłej 
kadencji prowadził 3'8 mectoW, PO krótkiej 
dyskusji, nstępujWc wtaóze otrzymały absc- 
tutorium,

Budżet WSS ńa fok przyszły lifiiyta 418 ku­
mą Zł 3.460. Wybory 60 Howych wta&t WSS

tlę do mlędtykluhowego komitetu wlośkit- 
wloślarity. Ubolewam nad tytn, że wtłnżM/ #kitgo, .sy przeprowadził tę thipfcżt tih jc- 
opiekun Vertya, ini. Bujwid, w momencM 1!orte Wiłobym. OmltttfćW Odpowiedzi, 

(marzec), aby podołać aolldtiemu przygoto- tak uaihiym jak przed olimpiadą, me wzniósł, odpowiedniego toru regatowego w 
wanta się do sezonu zarówno pod względem [ się nad poziom własnej ambicji J n>e atanął' gtolUy 4a)o e!e Bam ^łtówi. odwać, obt- 

sportowym, jak i organizacyjnym. Sprawiało' wspólnie a nami do przygotowań olimpijskie». cn!e. 8prawa Bmwy W]jęta pomyślny obrót 

to nam wiele kłopotów prty ustalaniu tai ten-1 Niewątpliwie taż. Bujwid miał Jaknajlcpszc । eaMąu miasta WiitM.wy wyznaczył ńu bu- 
darzyka międzynarodowego, który we wszyst- ’ Chęci, Jednak nie potrafił pogodzić Ich j swej ltowe toj-,, mjpowiedńi fwtn tiA Siekierkach, 

kich Innych państwach Jest układany wcze* ambicji » ogólnymi planami. [pUWP równleć odniósł sił Wdzo ptmhy*nie
śnlej; myśmy zawsze byli spóźnieni. > trzeba było przecież znaleźć tytko Współ» | do tej Inwestycji i przytzeta nam, 4* jcall

To zmusza nas do przyśpieszenia walnych 1 n4 platformę, na które] można byłoby pra» miasto przeprowadzi robbty tltttiłte, to WWI' 
obrad, wcześniej tei obradować będą ktaby ] cowae razem z trenerem Hnsplem. Wyniki, z kolei zajmle się dalszym Urtądzenletti. Po- 
wiośtarskle.

Instrdkirirsltie w Bydgósżćzy, Kaliszu ł TO-i przyniosły następujący wynikł pmM -» Al. 
nuiiu. Kursy to przyniosły bardzo dobre re- ' Piclielskl; członkowie: pp. dr. Kaflińskl, Sonen 

zuttoty. żegnając ii® i Haspicm, przyznać śthcln, PórtżyńsW, Fiisś. Dćlegfitattil Pa Witl-

worsld
Fo OÓfiidacli nowy prezes WSS WOZPN P< 

Al. Plchelskl w ten sposób ocenia bilans dzla« 
tallKsbcl instytucji sędziowskiej po ć'oito»Uticl 

przez PZPN reformie.
u- Mfnltma pierwszo, kadencja sędziów w fi® 

wej 'strukturze organizacyjnej Hoblłttle hrytus- 
zafa pdżytettność dokonanej reformy. PUtW 
obserwowałem te sprawy nie łyim> na tererdk 

stołecznym, hie 1 całej Polski.
Wszystkie z taksi zseteHośćU peałnoszobti 

iarżuty przeciwko zniesieniu aHłOBWBH sę­
dziów zostały obalone ipriez samo życie. Dela 

łainość sędziów pod sztandarem WSS przełto- 
nnta nas. ż«! nie, a nlt nie straciliśmy e na­
szej swobody brgnwtacyjnej. Prżeciwtile, w 
ramach ozi‘N-ów znaleźliśmy lepsze warunki 

dla iiastej 'odpowiedzialnej I ciężkiej pracy.
— Nie jest prawdę, Jakoby prf.ejiroWhdtO-

byłyby wówczas Intte. Haspel przecież nie był parcie przyfżckto nam także Ministerstwo
—- Jakim echem Odbiły się nlepowodzt.nla jego konkurentem, nie chciał mn odbierać Komunikacji, zapowiadając przeprowadzenie 

naszych wioślarzy na Igrzyskach Berlińskich ^aśłng przy kształtowaniu mistrza świata.
w łonie związku? Czy nastrój pesymistyczny Chcia, iroft)ć 10( e0 d0 n|eg0 natęża’.., chciał
Juź minął? 18pe,n|j 8Wój obowiązek, Wywiązać się

— W pierwszym montenele porażki oHirplj»' ewj.Ch ^dań.

muszę lojalnie, ie należy bń do rzędu wy­
bitnych fachowców. Szczególnie jego umieję­
tność budowy łodzi jest niezwykle cenna.

Haspel nie był w stu procentach wyzyska» 
ny w Polsce. Z powodu braku środków fi­
nansowych ziylązku, nie miał on możności 
stałych objazdów po ośrodkach, mustat się 
ograniczać do scentralizowania swej pracy. 
Zrozumiała rzecz, że nie mogło to UnO pol­

nych rezultatów.

CS zebranie WSS PZPN wybrani śośtall pp.t 

dr. Kaflińskl, Mlecz. Walczak, Al. Picheiskl.

na reforma ograniczyła w Jakiejkolwiek 
rze prawa sędziów. To byty tylko atuty 
kr.cn demagogów.

— Jeśli można mówić o stratach, to

tfite* 
w t*

tytst»

m. a1.

*8de wydawały się nam niezwykle przykre.

■K

PRZY
- CIASTACH

Odpowiedzi redakcji
P. P. Uczestnikom ekspedycji piłki 

ręcznej A. Z. S. Warszawa do Estonii 
i Łotwy — dziękujemy za dowód pa­
mięci i pozdrowienia z Tallina,

P. \ciiif, Stambuł. Jak się Panu po­
wodzi?" Prosimy o garść wiadomości. 
Dziękujemy za życzenia świąteczne.

P. Renyka, Gostynin. Wiadomości 
źe podaliśmy już i to miesiąc temu. Ak- 
tuainość znacznie spóźniona.

To Ibyło zaczątkiem rozluźnienia mg dy­
scypliny wśród wioślarzy. (Jak widzimy, 

. Związek Wioślarski doszedł dzisiaj do tego 
samego przekonania, jakiemu już na począt- 
fcu sezonu wioślarskiego dawała wyraz pra­
sa! P. R.).

— Czy porażki olimpijskie polskiego wio­
ślarstwa mogę wpłynąć na zmiany osobowe 
w przyszłym zarządzie p.z.t.w.?

— Mam wrażenie, że nie. W każdym razie 
kolportowane wiadomości o zmianie na sta- 
nowlslku kapitana związkowego nie mają naj­
mniejszego uzasadnienia. Kapitan związkowy 
jest wybierany na okr« trzech łat, wyniki 
berlińskie nie mogą skrócić mu kadencji. Nie 
wyobrażam sobie również, aby mogłe to na­
stąpić drogą rewolucyjną na sejmiku wio­

ślarskim.

Nić spodziewam śię również w najbliższym 
okresie krzyzyau w naszym wioślarstwie. N.e- 
powodzenia olimpijskie nie odblorą nikomu 
chęci do dalszej pracy, tym bardziej, że nić 
wszystkie kluby były w Berlinie reprezento­
wane. Przypuszczam, źe kluby słabsze dolo-

z

ROZMÓWKI I¥A CZASIE
— Należy ml się za łaźnię j fryzjera!... Kosztowało tnnłe to przed meczem

—- Łaźnię J fryzjera?... To pan tylko wtedy się kąpie I goli jak jest mecz?.,
Wyjątelc ze śtr. 104-cj pierwszej polskiej powieści «portowej

fil. RHcssy I N Słrsńleck ego

■m

Ś. p. Tadeusz Bańkowski, p!fkarz 
pierwszej drużyny Polonii, absolwent 
medycyny zmarl w Warszawie, prze­
żywszy lat 26.

Szamota zamierza przerzucić sie ze 
sprintu na dystansy dłuższe i startować 
w wyścigach ^parami, meczach Omtoum 
j nawet w sześciodniówkach. Opa- 
kolarzowi większe ineibwości zarob­
kowe.

W związku z tym projektem Szamo­
ta wyjeżdża 15-go stycznia na Riwierę 
na d-iuższy trening szosowy.

Sodula, b> wicemistrz Polski w ma- 
[ ratonte w drugie święto 26 b. m. wstę- 
• Pu je w Łodzi w związki małżeńskie.

cena vżz> w Ibgim nakładzie zniżona

— obaj zawodnicy

sędziowie radża
OBRAD? ScDZIóW PIŁKARSKICH POMORZA 

V/ tiydgoszcty obradował WSS przy Pom. b.
Ż.P.N. W obecności kitkud/fesięćlM ćtłbflków 
pod przewodnictwem p. Golca. M, łń. uchwa­
lono, źe sędzia będzie musial w rołcii przepro­
wadzić tó najmniej 7 meczów. W Cdyhl litwn- 
rzwio 3-osobbwą delegaturę, a retersty obsady 
zawodów w poszczególnych ośrodkach powie- 
rzono: w Torrtniu p. Śtogowsftiertn iw Ttfe- 
wle prof. Obstawi, w Grudziądzu CHOĆ. Cicha* 
czewsklwhu, w Inowrocławiu ćhor, Mańkow­
skiemu. Diety sędziowskie pó dłuższej fi,s 
postaąowibaó aatżyi ó 20—żo £roe, Następnie 
zaprojektowano do Zitwierdzeniń przez wdine 
zebranie Pbm. O. Z. P. N. następujący tóład 
Wydziału na rok przyszłyt pp. kónieeńda, Obst, 
Kaczmarek, Dolecłd, Keńczal, enmdcfKSUl, (k)

I W KIELCACH TEŻ
NOWE WŁADZE WSS KIEŁ. ÓZPNhI,

W Częstochowie odbyło Się pod przewód- 
r.'etwtm przedstawiciela WSS PzPN-u p. Mó- 
6 Isfciegi*, doroczne walńć zgromadzenie Wy- 
•d -iaHt Spraw Sędziowskich Kieł, OZPN. Obta- 
dy łtwnły ponad pięć godzin,

Wobec nlepłżyjęeia mandata prźeź dfrtVtli- 
ćzasowego wiceprezesa Sclierera, zebrddi fik 
Wniosek kpt, Spalteasteina i In?, Weinstoka, 
jednogłośnie uchwalili podziękować ji.' Sche- 
rerowl za owocną (działalność oraz ^zwrócić 
się do PZPN-n za pośrednictwem okręg* o 
odznaczenie tegoż.

W wyniku głosowania. tajnego, wybrano 
nowy zarząd w nasitpujacym składzie: kpt. 
Spaltitflsteie, idź. Weiraetok, AltwtżyńSki,' sleti. 
Koc.ńriki, Hetman i Gittlcr. Na dorocznej kon- 
fetencjl WSS PZPN-n WybtańO delegację W 
składzie! lept. Spaliansfein, p. Scherer otaz 
p. Słomczyński z Sosnowca.

BIAŁYSTOK
Na walnym zebraniu W. S. S, nadano 

honorowe członkowstwo diUgotettueńih 
prezesowi, proL Ludertowkzowk Do no­
wego zarządu wybrani zostali pp, Jane­
cki Franciszek, Dulas, Grynberg I Przy­
byszewski.

LUBLIN WOBEC REFORM PZPN
Zarząd Łm» OZPN. obradował flad wnios­

kami zarządu PŹKN na nadźw. walne zgfoma 
dzćnle. Zarząd Łtó. OŁPN «decydował isię pb 
przeć Wnioski, żm'erzkjące do rozszerzenia 
władzy PZPN-u, tylko w tym wypadku, gdy 
Wprowadzone zostaną pewne zmiany.

W wypadku gUbsowanift nad wnioskami eń 
błoć Lubiih rapitie stanowisko negatywne. 
Ponadto bezwzględnie Lublin wystąpi pracciw 
ko przcte-ztatceólu itmiejszyćit okręgów na 
pódo&ręgi autonctólcznić. ŹdaMlćth. zaridOU 
Lub. OZPN zmiana ta, pociągająca za sobą 
Wytańczenie nfstrżówSklch drużyn pndbłtrę- 
góW ód odziała W rozgrywkach o Wejście do 
Ligi, przerwie w ten sposób kontakt ich ż 
zespołami lepszymi, powodująć zupetńy Upa­
dek żatnteteśowafiia pitkę w Okręgach mh.ej» 
szych. Na walnym zebraniu Lublin reprezento 
Wany będzie przez wiceprezesa Lube ,OZPN, 
mgr. oppwiheima.

takich, że chyl! b kadr sędziowskich emeryci, 
ale tato przyszedł do szeregów 6ędzlt>WśS;i«:li 

sowy element, młody, pożyteczny.
— WS8 pozbył się również błurolifaćjl ja­

ka Istniała przy Istniejącej autonomii PKS. 
Współpraca pod jednym dachem wróż s wła­
dzami OZPN-ów puwodnje, że wszystkie śpot 
tie sprawy są bardzo szybko załatwiane,

— Wobec zbliżającego się walnego zgroma­
dzenia PZPN nasuwa się pytanie, czy całość 
śiruktmy orgi ntzacyjnej VVSS nie nastręcza ta 
śrzeżeń? Owszem, pewne zmiany są koniecz­
ne, jest tó zresztą naturalne, jeśli się zważy, 
że" wiele rzeczy na wiosnę robiło się na wal- 
ftyńt sgrotnadzeniu „ na gorąco11-. Poprawki 
pójdą w tym kierunku, by władze \V3S PZPN 
Wybierały okręgi z tym, że PZPN wybór nett 
potem zatwierdza. Druga poprawka dotyczy 
łatwlerdzenla prezesa WSS. Nie PZPN lecz 
właściwy okręg powinien mieć prawo zatwler 
dźenia dśnegó kandydata. Trzecia poprawka 
tyćży reformy spraw dyscyplinarnych, komisją 

te powinny się składać z ciała kdegialn^go.

bo l wklęsłym siHfem
ł, tWorżneym JJealnlć irówną 

krawędź ostrza,

J. nadającym ostrżu nitiuwykłą
elastyczność,

& atpewhUjąbyM iżjibk-l», He» 
kładtm i przyjemne irolćtiłt.

to
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MUS
ścfcwym Cżlówiekieimua Żasługiiujcst na inne isteiniówtóo, > ! to Jest Wejście, 2»pewne, Sie ttagieżne i dla de-(podsuwali nii Jakieś rachttaki we wszystkich 'knajpach,
toż tó, jalkie ci życie dało... • ' bie, J 41amiej. Go się slańię, jeśli, nie.thając nic na prze-;buliłem i buliłem.., .

— Będę się uczył, będę śię piął do gófyl Ale tiy śła* sŹitodiźte, ten totf źdóbędźse jej Serce?
noWisko dećydtlje?3yć póżyteCźjlym, być godnym szacunku] — Nie inógtbym jej kochać, gdybym choć tia ah-wdię
można na każdyitn stanowisku. Zamiatacz ulic może być'dopuścił, iż jest to możliwe.^

Więc ile- pan diCĆ?

więcej want dla świata od udzielnego księcia; toótie być 
Większym arystokratą, Arystokratą ducha i ue^ytfkówl

— Młoda, ńlddóśWadcźona dźtewczytia... Ale dobrze! 
Więc będzie sytuacja falka: ty ją kochasz — en,a cię tóoclhf,

- Oczywiście! Lecź wracajmy d<M sprawy'," do Bfe* patrzycie ha Siebie w ńtilcżeiita i ćżekacta Na co cżekacie?
opatrznie danego Turczynowi sitowa honoru.. Jak długo macie czekać, by się tnóc rzucić sobie w obję

— Zastanawiałem się nad ty-iń, «źy mnie ono olbowią-cia, co byłoby jedynym logicznym • zakończeniem? Póki

pól

— Pięć tysięcy! — wypali! nagie Turczyn.
Jak?’
Myileliścte; że ze sklepem dostaniecie aat 

darmti?..»
— Ah, to pan’’tak kalkuluje?

Olek Falećłtl po otrzymania matury w ma­
łym miasteczku przyjeżdża do Warszawy na 
dalsze Stildla, a jednocześnie zamierza tre- 

• nować umiłowany sport — kolatsłwo. Za po­
średnictwem mistrza Polslti Turczyna dosu- 
Jć posad? w wytwórni rowerów Ramona, któ­
rej właścicielem jest niejaki Partiocki. Tur­
czyn chce w ten sposób zaskarbić sobie za 
oótnooą nowego przyjaciela miłość i rękę eón- 
kl Rirtiócklego panny Haliny-. Tymcziiseift 
FaKcki poznaje w pannie Halinie dziewezynę, 
która do tak dopingowała na zawodach fwkOł* 
».VCli. w sercu młodych zapMa się miłość, 
taóra Paletki stara s.ę sttam.ć, związany sło­
wem honoru danym niebacznie Turczynowi.

Odbywa alę Wyścig «Ho Morza. Turczyn, 
wchodzi W porozumienie z honkurettcyjną fir- 
™ń PCgaż" I Ułatwia „wykiwanie" Faleć» 
w^n. a nart za cenę zwyfęstwa w s eta* > 
2¾ wveoftde się. Zaślepiony RamockI niol 

dzl Sy i posądza Fnftck ngo o nleiójdl- 
iwtaśzm gdy mu Turczyn wręcza tdo- b?ta P&śS którą Halina wy*

mVta Só iŁiego, by go podnieść na <ta* I 

radzi się Studenta polltećhitikl WtóńB&o który Pierzu udział w wyścigu.

- Tak, postoi Wrońsk!, sprawa tost rsto^ię drazl'1- 
wws^»* *<*».

c-lednvm orzy wybotóe ttozyjacii’4 ! nk-zea» --«no

tai «101« Wl«e * „15 Olek -
— Ja chć.ę postąpić tek, wnbeć Haliny

bM nie <*l nic *> “
«I» wobec Raraocksao, ani w>»« ,TwŁi"

^11 jK,cS ‘“W”'

zuje, wobec tysiąca łajdactw, zrobionych przez Turczyna, i Tttrczyńa sżlag nie trafi?
Tak, to wydaja się bezsensowne, L^dż gdy mamwbec nłedo-trzytoama prżęzeń Żadnej tim&wy...

— No. i doszedłeś do tviitoskii?
— 2e jeśli oń nie postępuje przywotoie, to file ijnatóy. 

Bym tnógl go naśladować, Gdyby to, że toni też Ale etynto, 
uważać za usptawiedWwdeme własnych grzechów*, toby 
świat dawno sta!" się piekłem!

. Czy .ttkti nie jest?
Nie! Piekło — to kraina bez nadziei, A nasze

— Jak kalkuluję, tak kalkuluje! Nie Wasza
—» Kto wie, może 1 nasza.,
•Turczyn popatrzał nań z pewną obawą, 

rzeki! " Jest-am pod gażom trochę. Możecie

sprawa.

Po cltwill 
mnie nabić

wybrać, czy się wyrzec szczęścia, cży taynńTU, zastanawiać I w butiki Pomówimy kiedy indziej... Po wyścigu, jak RawidJ 
Się., nie thogę, Tracąc honor. Straciłbym przcćież fóWńlćŹ wygra, tó będzie może taniej...
i Sżckęściel Muszę znaleźć jakąś inną radę. Uwolnić się.*. 

— Aćh, gdyby tó być mogło!

Tuż przed startem. Wroński poprosił na sUrońę Tirf-
żyCte ■“ to Ciągła nadzieja, Czasami łudztnny Sto, lecz' ćzytia, Chćiałbyńi Z paneiri patią słów (Zamienić, w baidwó 
jakże często słusznie ctoszytny się nadzieją, źe przyszłość ’ ważnej sprawie.
będzie jaśniejsza i lepsza! Tej radości nie ma 'ten, ktol Ten strzał na tozmówcę mętnym okiem, f skrzywi!

I się, — A kto pati wogóie jesteś? ...
Wroński stiident PoUtećltóikl

Wte, ii satn staje się ccrfaź gotrsży»..
— Muśisż dotrzymać stowa» toaićKlj

byś śię Wobec wszystkichus ...
— Wobec Wszystlkiśh? Niet Nikt Jit^ecież

tiie wie, Lecz starczy, źo la Mem, 12 je dałem. Nie mogę 
się Irompfómitować we 'vH,awch óezaćh, bo któżby ttate 
tułał śzaiicwać i cenić, jeślibym sam sobą pógaHtói? ? ..

—• Więfi powiedz, jak ćhóśśż postoiplć? iitożetśź 
gteźyatiówać ze swej miłości? !

— Tó jest ponad moje siły, Letż 3 W1
jawleiiia jej aafcewnąW mtiśżę. " - ' .

— A gdybyś wrobottowal Turóżynowi, by cię żwiotei;l
z danego Słowa, wzamiau za coś innego?...

— Myślalem nad tym nieraz. Lecz czegóżby ort mógł, 
żądać? AlibO popełnienia jakiejś podłości, albo — kisptońla 
prawa do Haliny za pieniądze,.. Tego nie potoafię...

*- Jakiet. wyjśpte?
, *- Zacisnąć zoby« 1

“A, bardzó przyjemnie, W .toteiigeiiitiii^-W 
stwlc... — błaznował Turczyn,

— Widzę, że pan jakióś beż.,, tafńiy, CO nfóźfeyt' Sprzy­
ja poważnemu" traktowali to • rzeczy, Będę się itriśzóźiał, 
■-©ży ■ iie^hće paa tiodpisad

Ttitozyn lyZiął papier ió fęitl .1 zaczął azytfM Po 
ŁWlii.śpOtóiinuniia! — Co id żiittóźy? Co phil dó testo?

Ą, Tó obojętne. Podpisze pad? ' <
Anf m

' ^JPod. żadiijm ttafutiklem? Nfech Się pad riditiiySH, 

cciby pan żądał... 'U, / .
-r Hm, ale kto by to płacił? Przecież Falski łjtósżettt 

nie śmierdzi. '■ „ . - .
Gzy panu nie wszwaro jedno? Gotówka będzie na 

stole! ■
No tak, śpłóikałem s!< do nitki, dziś w wody,..

— Dlaczego?
Pan chceiśz sto dużo wiedzieć, panie totellgeńto, t)0 

widzenia»
« * *

— Jak Rawicz wygra, to będzie taniej? Olek zaslant- 
Wiał śię długo. Tak, stary musial się ziiowu założyć! Niźi*
poprawny! Cd *eraz czyriić?
” •*“ Rawitó nie wygra, zadecydował. Chyba źe

padnęi
tmpęin

4
. * •

■ .Dyńdśy by!y Przepełnione. Wokół Widkiejto 
toni skupiło ślę czarne mrowie ludzkich głów, na 
byta pśtr& od różnobarwnych kolarskich koszulek

owalu 
boisku 

i wtm-
durów. Biegali tam i mad źatifei^wanl fotografowie, przy- 
gółóWywH Siię dó dók-GnyWarria kdijęć fihttiwch, łaź przy 
loży sędiióWhktej «stawiano fadiowy mikrotom- Samochód 
ttonytiiteytoy wyjćcliął «« fotonie kolarzy, gdyż, na an- 
tonę" mlflly ipólśó Wszystkie końcowe Uetypetie wyścijńŁ

. Ktoitódri, Ubrany w staroświecki surdut, w wysokim 
kcftiicrzykii I g krawatom, przyszpilonym &Mką.,śiedżiaj 
k córką; W taiły, Zadowolony i. urociiysty, Twarz Jego spo­
kojna kouitraistowata jaskrawić ze znękaną irienaiurainfr 
białą twafżą patiłiy Haliny,

Roriegł idą CCmośny glos megafonu: (D, c, o) .
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6 PRZEGLĄD SPORTOWY Środa ^ czwartelr, 23/24 grudnia

Z Ponurslcilll Olimpiadzie 1012½ w
Wsp«»mnff»nia r. epoki przedhistorycznej jrportu polskiego

Pan radca Lwowskiej Dyrekcji 
Poczt i Telegrafów Władysław 
Ponurski ukrył twarz w dłoniach 
jak w- podwójnej gardzie, pochylili 
się, skupił i zastygł . w milczeniu- 
Gdzieś z tyłu grzm.ała muzyka, lu­
dzie kręcili się żwawo, rachitycz-
ny staruszek pobrzękiwał puszką 
kwestarską — a Ponurski wciąż 
nie przerywał modlitwy

Wreszcie oderwał czoło od pul­
pitu, wstał z łay^y i zmierzył ku 
furcie. Sklepienie starego kościół­
ka Karmelitów błyszczało słoń­
cem. Z czarnych tablic nagrobków 
zaświeciły złocone litery. Pan r. 
białą głową szedł wolno, rozważ­
nie, jak idzie człowiek zmęczony 
życiem albo rozmawiający z Bo­
giem-

Do domu trzy kroki. Domek 
przylepiony do kościelnego wzgó­
rza, troche średniowieczny, nie­
zwykły, dziwny... Tu, niemal

NA TAŚMIE 200 MTR. WE LWOWIE W 1912 R.
Devan (Węgry) zwycięża przed Ponurskim, w czasie 22.5.

prawial nikt; tylko najszybszy 
sprinter Kawecki (11 sek.) mii! 
pod tym względem inne obyczaje 

w kruchcie, mieszka pierwszy o- Jego ciało było tak wyćwiczone 
limpijczyk polski w lekkiej atlety- i sprężyste, że Józek bez pomocv 

.........  ~ rąk czołgał się jak wąż po bieżnice Władysław Ponurski.
Było to tak dawno, że tych cza­

sów chyba nikt z nas już nie pa­
mięta- W każdym razie ja — nic 
a nic! Wiem z kronik, że było ich 
w Sztokholmie trzech: Rómme! 
i Zahorski startowali jako jeźdźcy 
rosyjscy, Ponurski był lekkoatletą 
w barwach austriackich- Taki był 
początek.

Resztę — niech radca opowiada.

Oczywiście — w szkole się za­
częło, w 5-tem gimnazjum. Na 
pauzach uczniowie wychodzili na 
Wały Gubernatorskie, dziś Het­
mańskimi zwane i tam dopiero od­
bywała się uczniowska Olimpiada. 
Albo w niedziele po egzorcji. Pó- 
nurski zawsze był pierwszy, naj- 
śnfglejszy ze śmigłych.

Z końcem 5-ej klasy (byt to rok

Nasz bohater rzucił już setkę 
i zerkał w stronę sprintu przedłu- 

' źonego. Dlaczego akurat zaczął’ bie 
gać 400-metrówkę? Chyba prze­
de wszystkim dlatego, że nikt tego 
nie uprawiał. Dystans nęcił, bvł 
wolny i wobec tego najłatwiej by­
ło tu zwrócić na siebie uwagę.

W tym właśnie okresie przypa­
dła pierwsza wyprawa zagranice- 
Pragą właściwie nie była wtedy 
„zagranicą11, bo przecież do jednej 
i tej samej należała monarchii, ale 
wyjazd ze Lwowa do Czechów 
był z pewnością większym wyda-
rżeniem, niż dzisiaj 
Afryki.

Pojechało ich

wyprawa do

siedmiu, sam
kwiat Pogoni. Wypożyczyli sobie 
legitymacje kolejarskie i za śmie­
szną kwotę kilku koron powędro-

1909) zaprowadzono -Ponurskiego ! S.a drug! koniec cesarstwa 
na plac cykji$tów i przedstawiono '^an;i Kucharowa
starym Pogończykom. Tadek Ku- ?resz^ ~ towarzyszyła wypraw e 
char, Kawecki, Latawiec byh wla- 1 czuwa}a nad samotnymi chłopca-
śnie zajęci swoim treningem, aie
Ich na chwilę oderwano.

—'Chodźcie tutaj, wypróbujemy 
nowego miglanca!

mi.

jak zwykle

Czesi pokazywali sobie Pola­
ków z Galicji palcami jak dziku­
sów, jak gości z jakiegoś „Baren-
landu“. Nabrali dla tych medźwlad„ , . . . , .. , , laiiuu . nduidii ma lytu incuz<w tau

Ponurski nie miał pojęcia o .kle- ków, dopiero wtedy zaufania, kie- 
czącym starc e, me posiadał panto d ci rozgromili ich niemiłosiern e- 
♦ li lAnln^trii 'ila tin trynrt^nfli z kolcami, ale — co najgorsze —
zaperzył się tak strasznie, jak na 
prawdziwym egzam nie. Kiedy po-l 
Stawiono go na 40-centymetrowej 
ścieżce obok asfaltowego toru, no­
gi latały mu jak w febrze- Ale po­
biegł i sam, bez konkurencji, uzy­
skał czas 12,2 sek-

— Nadajesz się! — powiedzieli 
koledzy.

Od tej chwili rozpoczęło się spor­
towe życie Władka. Odrazu mu 
się powiodło: nauczył się startu, 
podpatrzył trening, i już na pierw­
szych swoich zawodach oficjal­
nych obniżył czas do 11.4 Talent, 
ca tu gadać — urodzony talent. i

Ponurski niemało przyczynił sie 
do tej wiktorii. Pierwszego dnia 
przegrał 400 m, bo Klima uciekl sie 
do przemyślnego chwytu taktycz­
nego i walcząc pierś w pierś ręką 
zdarł taśmę.

Ponurski był wściekły. Wypróbo­
wanym zwyczajem przedwojennych 
sportowców wyzwał Klimę na re­
wanż, I to zaraz natychmiast, w dniu 
następnym! Bo nazajutrz miały być 
zawody międzynarodowe o memo­
riał Kalińskiego, w których oprócz 
Czechów startowali Francuzi i Szwe 
dzi.

Ale Klima nie stanął. Wycofał się
z placu i jak Zagłoba wskazał swe’

W szkole szło rozmaić e. Nie ucznia Eisenbergera ze Slavii. 
wszyscy profesorowie mieli zrozu- jak jeg0 pokonasz i ja będę sie 
mienie dla zamiłowań sportowych uważal za pob tego".
zwłaszcza jeśli ich rezultatem było- . a . - . , • , — Eisenberger był najlepszym
zaniedbanie algebry czy grek ., czec;hem na setkę (11 sek.), ale chcąc

od polskiego Pruszyn- nie cj c muSia{em si^ na mecz zgo- 
ski, późniejszy poseł na Sejm, byLdzić Dopóki b;egliśmy przed trybu- 

zględmejszy. _ i namj k[arEisenberger prowadził,
— Tyś znowu nic nie przeczytał, a]e p0 dl-agiej strome siedziała Spar*

Ponurski! * -
— Bo ja nie miał 

profesorze!
— A co ty robiłeś?
Chwila milczenia: ■

czasu, pan e
ta i zdopingowała mne nieprzytom­
nymi okrzykami. Zerwałem się, wy­
szedłem na czoło (bieżnia bez torów) 

' i na. mecie miałem slaviste o 40 mtr.

czy lepiej nic nie mówić? Ale już
przyznać się | za sobą. Wtedy poraź pierwszy o-

koledzy n-e wytrzymali i krzyczą 
iede-n przez drugiego:

— Bo to szampion, panie profe­
sorze! W biegach się zaprawia!

— A to też dobra rzecz! Opo­
wiedz mi co tam robicie.

Ponurski opowiadał i nikt już 
lie miał do niego pretensji o lektu- 
-ę obowiązkową, o jakieś plany 

streszczenia-
Na wiosnę 1910 roku Ponursk’ 

‘18 lat) rozpoczął trening s-ystema- 
yczny. System polegał na co- 
iziennym przychodzeniu na bo­
sko, hasaniu do utraty sił i wzaję- 
nnym masażit. Gimnastyki nie u-

siągnąt czas 53 sekundy.
Ponurski uśmiecha się do wspom­

nień. Jego rumiana twarz, plonie za­
dowoleniem. Jest teraz młodszy, o 
wiele młodszy niż przed godziną w 
kościele Ba. takie zwycięstwo! I Ku 
char, i Cybulski, i Kawecki, i Lata­
wiec. i Taulinek... Udało się. udało! 
a ten przybór na biurku, to też prze­
cie z Pragi, też zdobyczny.

Ale zaraz przychodzi sezon smut­
ny. W 1911 roku podczas treningu 
przygotowawczego Ponurskiemu coś 
pęka w biodrze. Zemdlonego, bez sił 
znoszą koledzy z bieżni. Trzeba 
ścięgno leczyć, pauzować. A potem 
— zdawać maturę.

. <

■i
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W rubryce wyników — rok zmar 
nowany.

— Pamiętam jak dzisiaj: 5 stycz­
nia 1912 roku. Mróz, śnieg po kola­
na. Idę na boisko Tow. Zabaw Ru- 

1 chowych i odrabiam pierwszy tre­
ning przedolimp jski: bieg naprze- 

! łaj-
Od tej chwili codziennie odwie­

dzałem boisko. Po dwu . miesą- 
cach Związek Austriacki polecił 
podać wyniki, aby zorientować 
się wśród kandydatów olimpij­
skich. Napisałem sobie 54 sek- Wi­
docznie mnie sobie zakarbowaf, 
bo w kwietniu otrzymałem we­
zwanie do Wiednia.

Zawody eliminacyjne odbywały 
się na WAF-ie. Żeby się zakwa­
lifikować do Sztokholmu, musfa- 
łem zwyciężyć konkurentów i uzy­
skać minimum 54 sek- Na szczę­
ście, przeciwnicy nie byli zbyt gro­
źni. Węgrzy i Czesi tworzyli oso­
bne ekspedycje, więc miałem do 
czynienia tylko z Austriakami, a ci 
nigdy nie błyszczeli w lekkiej atle­
tyce- Więc wygrałem.

Za 3 tygodnie — nowa elimina­
cja. Jeszcze raz zastopowano n? 
czas 54 sekundy. Wraz z Gar- 
czyńskim (16.2 sek. na plotki) sta­
liśmy s:ę poważnymi kandydatami 
na wyjazd- Co tydzień musieliśmy 
się meldować u doktora, co tydzień 
klub musial wysyłać do Wiednia 
raporty o mojej formie.

Wreszcie zorganizowano na bo­
isku Hiitteldorf decydującą próbę. 
Ale ta eliminacja coś mi pachniała 
zasadzką. Bo przeciwko mnie wy­
stawiono dwunastu wiedeńskich 
hołodrygow, którzy z pewnością 
nie zechcą mi ułatwiać wydosta­
nia się na czoło. A przecież biega­
no kupą, więc niebezpieczeństwo 
zamknięcia na takim krótkim dy­
stansie było bardzo znaczne.

&

i»

ROK 1QO8
Ponurski, jako uczeń gimnazjal­
ny, już „dźwigar ciężar wielu 

żetonów sportowych.

ROK 193«»
Radca Ponurski w towarzystwie 
dwu córeczek, również miłośni 

czek sportu.

Pokręciłem głową i odmówiłem 
biegu. Jeśli chcecie sprawdzić mo 
ją formę — wolę pobiec sam! Zgo 
dzili się; zrobiłem 53,4 sek. i wy­
jazd na V Olimpiadę miałem za­
pewniony.

Od tej chwili zacząłem korzy­
stać jako urzędnik namiestnictwa 
(przed wojną na każdego maturzy 
stę czekała posada!) ze specjal­
nych for. Sam książę Windisch- 
graetz, prezes Austriackiego Ko­
mitetu Olimpijskiego, napisał bilet 
do wiceprezydenta Galicji, abym 
dostał płatny urlop. Rozumie pan. 
co to wówczas znaczyło! Win- 
dischgraetz, skoligowany z domem 
panującym, pisze polecenie! Mo­
głem od tej chwili n:c me rob!ć 
przez całe życie, a cale namiestni 
ctwo zaczęło się ogromnie intere­
sować sportem.

A ja trenowałem. Wreszcie nad-

że w barwach’ austriackich' star-Jgóle Amerykanie górowali wówczas; 
_ chyba że mu * chyba jeszcze bardziej, niz teraz. Bratować nie będzie .— - -

pozwolą przypiąć sobie polskiego h wszystko.
orla. A niż szczyt uniesienia ogarnął 

tłumy wtedy gdy Mc. Arthur wpadł 
_  _i_ if O 20 miłl'1Trzeba pecha - w Wiedniu zgu irmeto maratonu'?2'godz?

i zemdlał bidak na taśmie. Nasz Aa
i daleką podróż musiałem odbyć 
samotnie w dn:u następnym. Przez
ten głupi wypadek opóźniłem sie 
na otwarcie Igrzysk, bo wtenczas 
nie zdawano sobie jeszcze spra­
wy, ile czasu potrzeba na przy­
zwyczajenie się do nowego klima- 
। tu, jedzenia i trybu życia.

szedł dzień wyjazdu. Wyruszy-1 
łem sam, punkt zborny był w Wie 
dniu. Garczyński zerwał na elimi­
nacji ścięgno i został we Lwowie 
a zresztą cały czas odgrażał się.

Wpadłem na stadion. Upal był 
straszny. Przez dwa miesiące nie 
padła w Szwecji kropla deszczu. 
30 tysięcy widzów było na stadio­
nie. Jeszcze nigdy;nie widziałem 
takiego zbiorowiska, takiego pod­
niecenia i takich wyników!

A jakie urządzenia techniczne! 
Elektryczne czasomierze, biało u- 
brani sędziowie, wspaniała bież­
nia... Przecież za samą tajemnicza 
domieszkę chemiczną do bieżni
zapłacili Szwedzi 7.000 koron!

sriak kwieton skończy! zupełnie
świeży i obleciał dla fasonu jeszcze 
raz bieżnię — cóż kiedy był w trze- 
ciej dziesiątce...

Ja również odpadłem szybko. Na 
200 mtr. miałem 15-ty przedbeg.

Każda narodowi miała osobny

Wygrał go znakomity Niemiec Herr 
mann w czasie lepszym od 22 sek. 

; (dokładnie nie pamiętam), drugim 
był mój stary rywał Devan (Węgry) 
22 sek., trzeci dop ero ja, o jakieś 
10 mtr. za Devanem. W finale Craigh 
miał 21,7 sek...

400 metrów wypadło lepiej, Start 
miałem doskonały, 200 metrów po­
szło cudownie, tak, że Dręgiewicz 
i lwowianie z trybun krzyczeli jak 
opętani. Ale potem się wypompo.. 

[ wałem, minął mnie Amerykanin Haff 
50,4 sek., potem Włoch Lunght, o 
12 — 15 metrów ja, wyprzedzając

mnich broni barw Europo
bigąc Szabadosa i Bellaha

Mlędzynarodowy sezon plng-pongowy Jest mecze. Wynik brzmi 4:3 dla muszkieterów.
............... *—------*7 2 punkty zdobył Ehrlich nic tracąc seta wJuż w pełni. Wczesny termin XI mistrzostw 

świata w Badenie (1-—7 lutego 1937) spowo-
iłował szybsze ożywienie ruchu na międzyna­
rodowych stolach. We Francji, Anghl, Cze­
chosłowacji, Austrii, Węgrzech rozegrano już 
wiele międzynarodowych turniejów.

Ehrlich startował w międzynarodowym tur­
nieju w Lille, organizowanym przez pismo 
„Echc de Nord". Startowało w nim 4 tys. 
250 osób podzielonych na 16 grup po £50 
osób. Ehrlich natknął się na czołowego Zxa- 
wodnłka austriackiego Llebstera 1 mulata 
francuskiego Duboułliera, znanego nam z Pra­
gi. Ehrlicti grał b. nierówno. Mecz z Lieb- 
slerem siał na dobrym poziomie, pierwszego 
seta wygrał Austriak niespodziewanie lekko 
do 12-tu, w drugim Ehrlich rewanżuje się 
z trudem I wynik brzmi 24:22, przegrywa znów 
trzeciego 14:21 i ma zdawałoby się mecz stra­
cony, gdyż Liebster prowadzi 19:15. W tym 
momencie odzywa się wysoka klasa Erlicha 
i wygrywa on seta 22:20. W decydującej par­
tii, gra jest b. ostrożna w rezultacie Ehrlich 
wygrywa seta i mecz.

Spotkanie z mulatem po wyrównanym prze­
biegu 1 ciekawych momentach zakończyło się 
porażka Elhriicha 2:31 Był to ostatni sparring 
Ehrticha przed wyjazdem do Londynu, gdz,e 
miał walczyć w teamie Europy przeciwko mu­
szkieterom węgierskim. Mecz ten wywołał 
nad Temizą znaczne zainteresowanie, ale nie 
spełnił nadziei, gdyż team Europy był źle ze­
stawiony i nie potrafił przeciwstawić się dru­
żynie Węgier.

Kolarz ICzeeh) jest na dłuższym tournee 
na Północy, Hagenauer (Francja) jest w woj­
sku, Bergmana (Australia) nie powoła­
no, tale, że z teamu uprzednio przewidziane­
go, pozostał tylko Ehrlich, któremu dodano 
jako partnerów Llebstera (Austrja) I... ame- 
rykanina Gilbert Marshalla zamieszkałego 
stalle w Londynie.

Ryży iMarschatl ma wspaniały serwis, ale 
gra b. herwowo. Przegrał on wszystkie trzy

meczach z Szabadosem i Bellakiem, prze­
grał jednak wskutek zmęczenia z Banią, de­
monstrując wysoki kunszt. Ehrlich grał o 
całą klasę lepiej niż w Lille. Trzeci punkt 
dla Europy zdobył Liebster bijąc Szabadosa.

Z Londynu wyjechał Ehrlich w niedzielę 
wraz z Węgrami, Anglikami 1 Liebstetem do 
Paryża, gdzie rozpoczynają się międzynaro­
dowe mistrzostwa Francji. Ehrlich praygoto- 
wuje się sumiennie do mistrzostw świata. 
W drodze do Badenu będzie on grał przy­
puszczalnie w Szwajcarii, która po roku za 
stoju znów wykazuje dużą akty wnoś!.

Przed kilkunastu dniami w Vevey odbyły 
się mistrzostwa Helwecji w konkurencji naro 
dowej i międzynarodowej. Klasa szwajcarska 
jest bardzo blada.

Międzynarodowe mistrzostwa Czechosłowa­
cji wygrał Austriak Hartinger, bljąc w finale 
Vanę w czterech setach. Kolar — mistrz 

świata jest w nienajlepszej jeszcze formie, 
na swym końcle ma w ostatnich tygodniach 
klika porażek, obecnie jest na tournee za­
granicznym.

Czesi wyznaczyli Już do mistrzostw świata 
reprezentantów: Hamr, Vana, Kolar, Jahoda, 
Kulik, LOwy, Pavel, Nowak, Petrlcek, Pi- 
vetz, Siar, Tereba. 1'Tobias. Austria przy­
gotowuje się organizacyjnie 1 sportowo. Ka­
pitan związkowy Thum wyznaczył Już kilku­
nastu zawodników do ostrego treningu. W 
najlepszej formie zdaje się 'być mały Berg­
man sympatyczny zawodnik, jak wiadomo o- 
bywatel polski-. Jednocześnie, nadeszła wia­
domość, że Amerykanie zebrali już pienią­
dze na przyjazd do Badenu. 2 1 3 stycznia w 
Chicago odbędą- się eliminacje i bezpośred­
nio potem wyjazd do Europy, Losowanie 
uczestników mistrzostw świata odbędzie się 
22 atyczn|a. bardzo, uroczyście w obecności 
przedstawicieli dyplomatycznych państw u- 
czestniczących. (L)

sektor trybun. My, t. zn. Austriacy 
mieliśmy granatową marynarkę 
i kiepi, jakie noszą teraz woźni z 
.Polskiego Radia11. Strój boiskowy 
był zupełnie biały z czarno-źóltyin 
orłem.

Od razu w pierwszym dniu nasza 
ekspedycja zorientowała się, że w 
towarzystwie Amerykanów, Angli­
ków i Niemców nic nie będzie miała 
do powiedzenia. Tu dopiero się oka­
zało, że tak jak Galicja była zapad­
łym kątem Austrii, tak cale cesar­
stwo było głuchą nrowiocją sporto­
wą w stosunku do wyników świa­
towych. ..

Wiedzieliśmy, że nie czekaj'ą tu 
nas sukcesy i od razu. przestaliśmy 
się swymi startami przejmować. Ze 
103-osobowej ekspedycji austriackiej 
(bez Węgrów i Czechów) tylko w 
dysku, gimnastyce i pływaniu kobiet 
udało się dobrnąć do finału. Reszta 
zginęła bez wieści.

Zamiast trenować cały dzień spę­
dzaliśmy na oglądamu. Jeździliśmy 
autem z boiska na boisko, by jak 
najwięcej zobaczyć, by się jak naj­
więcej nauczyć. Oglądaliśmy wspa­
niałą walkę Kolehmainena (Finl.) z 
Boninem (Francja) na. 5. kilometrów, 
Mereditha (USA) — 800 mtr., mio- 
taczów Rosego i Taipale, znakomi­
tych 400-metrowców Ręidpątha. (U. 
S. A.) i Brauna (Niemcy) i ńiedościg 
lego sprintera Craigha (USA), Wo-

ciego nie stopowano, ale przypuść
czam, że postawiłem tu swój rekord 
życiowy i zrobiłem poniżej 53 sek.

Na tym moja rola olimpijczyka 
została zakończona. Resztę czasu 
(siedzieliśmy w Sztokholmie 5 ty­
godni) poświęciłem obserwacjom. 
Z bardziej wyrazistych momentów 
Igrzysk pozostał mi w pamięci mecz 
piłkarski Austria — Węgry, zakoń­
czony o pół do jedenastej w nocy 
(białe noce!). Oba zespoły grały, 
jak rzeźnicy. Nie miało to nic współ 
nego z kunsztem piłkarskim Anglii! 
lub Czechów, którzy grali naprawdę 
świetnie.

SZTAEETA POGONI ^OO MTR.
'o której należał rekord Polski. Od lewej: Tadeusz Kuchar. Fa­

bian, Latawiec, Ponurski,

SEJMIK EOLSKICH EING-PONGISTÓW
obradował w Łodżi. Siedzą od lewej: pp. Sternberg, red. Przy­
bylski, Neftali, przewodniczący zebrania dr. Hornung, delegat 
LZ. Konopka, chor. Koliweszko, prezes PZTS W ardęszkiewicz i 

wicerpezes mec. Jacobson.

Siedzimy Już kilka godzin w fote* 
lach pana radcy. Wróciły już .ze 
szkół córeczki, z których zwłaszcza 
młodsza (zobaczy pan!) zdradza 
wyraźnie talenty sportowe.
, — A dzisiaj?

— Dzisiaj stoję daleko od sportu; 
Nie ze wszystkim mogę się pogo« 
dzić, • nie .wszystko mi się podoba^ 
Chciałbym pójść, pogadać, zwró* 
cić uwagę, aie boję się, że powie­
dzą „stary", że będą się śmiać po- 
kryjomu... Na co mi to potrzebne? 
Uprawiałem sport, byłem olimpijczy 
kiem... przeszło, minęło, zapomnieli 
o mnie...
• Zaczęliśmy oglądać fotografie,

Jan Erdmam

JUŻ NIE JAKO EAWOmiK
przebywa słynny Tar fis na pływalni paryskiej. Jest trenerem. 
Właśnie gratuluje po zwycięstwie Nakache nad Carfonnetem.

nllMflrtHi
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Włoscy „smarkacze” awansuj
Szczerby „azzurieh^ zapełnione

Rzym w ffrudntiL I mt°'d* te!lffl 2 Befc
« ym wff -..„cłurjh nitka- n1'» zupełnie drużynę narodową i zaj-
„Generalissimus Berlinie m,de wyszczerbione czasem pozycje,ny wielki Pozzo dokonał w Bernme _ >

na olimpiadzie r.ielada sziltikll Z KMlcu? 
ciastu nlezgranych ale ra łd Jj™, “Z™ 
s szybkich studentów zaio/uowai dru­
żynę przyszłych «dobywcow 
medalu: Co prawda 
lontów i ruchów aie wśród 
•portowych 1 w 
ra się pasjmmie

Wsxyscui «St» ub*®®
Ifłn iAcł naile©Mvm sportowcem Polski!

Puchar prezesa Z.P.Z.S. dla zwycięscy. Piękne nagrody dla uczestniMw

^11 m w i®±SF®
Ziściło się powiedzenie — wodza wło­
skiego Pozzo. że „swoich chłopców 
zijadacżów chleba w piłkarzy zamie­
ni!" Kiedy zdobyli złote medalle w Ber­
linie nie mieli Jeszcze całkowitej sym-' czarodziejskiej, wuiicmm ±. ....... ... .........
patii włoskiej publiczności. Bo w do-' poczta redakcyjna pęcznieje coraz, zują na znaczne rozstrzelenie opi- 
.... .... —-1- -j-. u.,...—............................................  . . n[j_ Na pierwszych miejscach no-

11 IZ/Vjy wllZz W iiUŁiUici mi uuvj 
sta idealna, nic dostana już punkto­

mu byli nie znani. Ale gdy bohatera-: bardziej. Od... dnia 21-go grudnia, 
ra sie oasloituiJe uarouowym wie 2 rozpoczęła swój doroczny bieg
te pitką n^rm .4¾ 011^,^, w spófenial' Sdzyua odo" j kuponów plebiscytOWch. JM 
nazywano po firósttl « , odwróciło się też serce opinii pn-1 hstę 10-ciu najlepszych SportOU-
czów" /Wicznej od starych muszkieterów l'ców i płynąć będzie niepowstrzy-

Innego Kiaflia oyt wiem, 1 pzaoi stworzyła ona sobie nowych faworytów | manie, aż do chwili zaniknięcia 
Wśród moteli studentów — powiedział którycln kolebką wieiikości stal się „cu-' konkursu w dniu S-ym stycznia, 
po ollmpiadzl.? — WUlzę Wielu przy- c]0Wny team“ stadionu ollmpijsikiego KTO 7-WVCIE/Y?

«-* i w w

oddadzą! laka rekomendacja^ poskut-I mMWiwNnRRMBMeŁ^MBimm 1 11 li 11^1^11 ■■ liruTłniiBiiniriiririHWMIIiMilNiiilMillff' 
kowala. WteliWe kluby zakupliły' perły .................. ........................................................ .
stttdeiwkifiigo zespolili i świetnie na tymi 
wyszły.

Proroctwo sic «MnUto: Teani wio 
watty i Bedhia gra dzisiaj pleifwsze 
skrzypce we włoskim pMkarstwtó. O 
gniowa próba „młodych" fla meczu w 
Genui z Czechami wypadła dobrze i 
adaje się, źe kryzys we włoskim pw- 
Carstwie znajduje jttó w odwrocie. 1

OUvferl w bramce ipotwierdzill wiel­
ką klasę, którą zabłysnął podczas o- 
statnlego meczu w Berlinie. Na odnó- 
wtedHalnej pozycji środkowego pomo­
cnika stanął ,,iiimpdiczyk‘' z Berlina Pio- 
eini, debiut wypadl dość dobrze, I on 
einyba zostanie „przyszłym Monti" dnu 
żyny narodowej. Marchinl (olimpij­
czyk) zagrał bardzo dobrze fta prawym 
lącznilku, kiedyś na . tej pozycji grał 
Meazza, Już na nią chyba ule wróci, 
odstępując na dobre miejsca, „studen­
towi" Marchini z Lucchese. Nie m a już 
prawie-ahi śladu z dawnych 5 twiMwe-

OSpnjshi zhzdii pin^ouglstdw

terów ataku włoskiego z mistrzostwa 
ńwiała z Órsim iBuaiitą 1 Schiaio. Zo­
stał tylko najlepszy lewy- lączrilk, nlc- 
®astąipiony Ferrari.

JEZIBRSKIEMU, tnańenrt plng-pońglścl- 
warszawskiemu, walne zebranie PZTS skró­
ciło dyskwalifikację za grzeszki podczas nii- 
strzbstw świata W Pradze t 3-ch tnlesiecy d& 
6-olU tygodni.

P. AJZENBBERG, b. kapitan sportowy 
PZTS, został uchwałą walnego zgromadzenia 
pozbawiony prawa piastowania mandatów w 
zarzgdzJO głównym PZTS na okres Idt p ęciu, 
a w zarządach okręgowych — na rok jeden. 
Wiadomość te powtarzamy wobec błędu ze­
cerskiego, który wkradł sie do poniedziałko­
wego sprawozdania.

Podobno p. Ajzenberg, który zresztą ni ze» 
braniu wyraża] swą radość z łagodnego wy­
roku, zamierza wszcząć sprawę ó rewizję 
tKhwaW w związku z rozprawą,

DELEGACJA PING-PONGISTÓW WARSZA­
WY przybyła na wairte zebranie w wyjątko 
wo neziiynt, bó aż 6-cio osobowym składzie. 
Stanowiła ona trzecią część zebranych na sa­
li delegatów z całej Polski.

Przedmiotem ostrego ataku delegacji war­
szawskiej była — oprócz naprawy Ajzenber- 
ga" — kwestia przen esienla siedziby związku 
do Stolicy. Do utarczki o tę pozycję War­
szawa delegowała swego najlepszego mówcę
p. Rosjngartena, który fascynował słuchaczy 
wysokiiiii osóbktośtlaml, gotowymi do obję­
cia rządów W Warszawie. Na temat nntwisk 

-------- -------- .. _ | tyc hosób przedstawiciele Warszawy nie 
Prócz nowo oromowanych „ażztl- chcleil jednak udziefć żadnych publicznych 

któ- wyjasflień, ografftzajse is ędd wysteptabld• ęlCCinit&go 1 1’tarcn^1Ileso< imion przyszłych hetmanów swiazltowych de-
Wy byli rewelacja olimpiady dwaj In- - ■ 
ml olimpijeżycy Frtsi 1- Blagi, wiodą rej 
rw „Atnbrosmtiie" ł „Naipoli"; Blagi 
szczególnie dobrze zagrał na próbę w 
drużynie Jfoma''

legatom na uclio.
Po wycofaniu tego wniosku detegńcjń Wań

szawy zażądała wniesienia Zapisku do proto- 
kułu, stwierdzającego, że nie udzielała żad- 

------ - ----- flych lafartiiaeji, ani nie inspirowała „ESprea- 
drużynie „Koma podczas towarzy- ;.8U Łódzkiego", w którym ukazała ale przed 
BkiegO meCZU ze szwedzkim Zespołem, zebraniem lista proponowanych wybrańców, 
kióry gości niedawno w Rzymie. Na Owmi ciekawo^ przytaczamy odkryją piżm 
wiosną ma Roma rewanż w Szwecji I ^rezes^ ndw.Soglel i radca olchol 

wartoby w Polsce termin ten wyikorzy-. W|Cz. kapitan sportowy p. Nałęcz.
stać. 1 delegatem i.t. dó żwlążta Tetusa stolo

wego jest nasz. Walenty Foryś, Niestety, de­
legat Z. Z.—mimo szeregu ważkich spraw Oii 
wokandzie — o!o uczestniczył w ciągu roku 
w żadnym posiedzeniu, W tych warunkach 
delegatura Z Z. staje Się fikcją.

Specjalnym delegatem 22 aa watne zebra­
nie byt nacz. Konopka.

MISTRZOSTWA PINO-PONOOWE POLSKI 
w Warszawie pówlttny być według zgodno] 
opluli Okręgów Unieważnione, tyle tam po­
pełniono błędów i neformalności. Podczas 
gier panował niesamowity bałagan, brako­
wało sędziów, siatki byty nieprzepisowe, 
a wskutek wynajęcia sali w budynku fabrycz­
nym „tańczące stoły1 uniemożliwiły prawidło­
wą rozgrywką

PARAGRAF ARYJSKI zawisł na chwilę nad 
zebraniem podczas rozpatrywania sprawy 
BhflłOćtiby poznańskiej, która została skre­
ślona przez zarząd okręgu z listy członków. 
Delegat Poznania wyjaśnił jednak, że skre­
ślenie Barkoehby nastąpiło ze względów 
formatr.ych (nleznpłacenie... 5-elozibtowej 

grzywny), a nie zasadniczych
Załatwienie sprawy przekazano tiowemu 

zarządowi związku.
DR. HORIWNG długoletni prezes fcraftw 

sklego ó«r. zw. Tenisa Stołowego, obfahy 
został pierwszym członkiem honorowym P> 
Z. T. S. Dr Horńung pełti'! Idcelnle podczas 
zebrania funkcje przewodniczącego

NA BRAK WYCHOWANIA reprezenaoyj- 
nych ping - pong'stów Uskarżał ślę wielce de­
legat śląska Stwierdził on, że niektórzy nasi 
gracze, bawiący w Katowicach przejazdem 
do Progi, zajadali mięso w restauracji ręka- 
tnf, co wywołała ogólną sensacię w mieść, e.

Pnzatem ślązak narzekał fta Ehrilćhfl, klóry 
ceni się zbytnio 1 za jeden mecz żąda 30 zł. 
Odszkodowanie to wielokrotnie przekracza 
wartość dziennego utrzymaoia 1 hotelu, Zwró­
cić należy uwagę, te sport ping - pongewy 
ńle zna podziału na Zawodowców I amatorów, 
chociaż łanileje tagran^zfie częato — gęste 
dotowane są nagrodami pieniężnymi lub 
przedmiotami codziennego użytku.

a

IW
9M

Walne dla narciarzy 8
Ze wsględu na abiisafąev 8¼ sezon zimowy przypominamy 

zwolennikom sportu narciarskiego o

TEMPEROL
Zielony lakier do nart
Produkowany przez Polską Fabivke Lakierów f. C. KOCH Sp. z o. o. w War­
szawie podług licencji f. „VERNi^OL" S. A„ Vevey (Szwajceria) zosiaj wy­
próbowany i uznany przez dośa .adezonyćh narciarzy, jako uniwersalny la­
kier do nart na wszystkie rodzaje Śniegu i przy temperaturze od totus 15’ 
do plus 8° C.
Tempero! lakier do nart tworzy na nartach bardzo twardą i doskonale przy­
legającą powlokę, która pozwala na każdym rodzaju śniegu os ągtiąc na|« 
większą szybkość bez uciekania się do użycia smarów i wosku, kt' -ę mogą 
mieć jedynie zastosowanie przy podchodzeniu w górę. 
Tempero! lakier do nart chroni narty przed ścieraniem I tępieniem.

BI Źćidtać w każdym sklepie prsyiiorów sport owych 
Sposób użycia ca każdej butelce

towane są na razie następujące na­
zwiska: Jędrzejowskiej, Chmielew­
skiego, Wajsówny, Walasiewiczów- 
ny, Kucharskiego, Noji, Wodarza 
i Martw. Odbiega to bardzo od 
praktyki lat minionych, kiedy byliś­
my Stale świadkami pojedynku tyl- । 
ko dwu rywali.

Ale właśnie dlatego rozgrywta 
nabiera specjalnych czynników e- 
ttiocji, gdyż po tytuł najlepszego 
sportowca Polski w roku 1936-ym 
sięga kilku zawodników z równymi 
niemal szansami.

JAK GLOSOWAĆ?
Plebiscyt nasz jest jakby trybu­

ną otwartą dla swobodnego wypo­
wiedzenia swych opinii przez mi- 

I leśników sportu z catego kraju.
Każdy ma prawo glosować według 
własnego głębokiego przekonania, 
byle kierował się następującym! 
wytycznymi:

a) wartość bezwzględna wyni­
ków kandydata i popularność tego 
działu sportu,

b) znaczenie ich rezonansu pro­
pagandowego w kraju i za grani­
ca,

c) sylwetka Tnoralna^kandydata, 
jako sportowca.

Poza tym przypominamy, ie glo­
sować można tylko na pojedynczych 
sjjortowców, a nie na zespoły, któ­
re warunki konkursu eliminują. 
Również odpadają z konkurencji 
nazwiska choćby najznakomitszych 
zawodowców.

SYSTEM PUNKTACJI.
Obliczając g?osy, komisja notuje 

przy każdym nazwisku Ilość punk­
tów (patrz kupon) odpowiadającą 
jego miejscu na liście, a potem su­
muje wszystkie zebrane punkty 
i ustala Idealną listę 10-ciu najlep­
szych sportowców.

Który ź kuponów, zbliży się naj­
bardziej do tej listy sumą punktów 
wszystkich kandydatów oraz naj­
trafniejszą ich kolejnością — otrzy­
ma pierwszą nagrodę.

Kupony sprawdzane będą w tea 
sposób, że każde nazwisko otrzy­
ma maksymalną ilość pkt. odpo­
wiadającą pozycji z listy idealnej, 
przez co nazwiska, postawione wy­
żej, utracą pewną ilość punktów.
mWRMMMHBHmMUjMMMna

wego awansu. Oto przykład:
innej korespondencji

«2 44.¾ *.-7^^

«I»

%WS *3K
BIW®| Eli

Uh
BHBi 

TRETORH

□

ST

<7 kopule tylko u hb«^
ŚNIEGOWCE i KALOSZE 
dosiadamy nalwl^kiite w Fohce ekt^dy fabryk 
„TRBtORN" I KRAJOWYCH

4h:

1. Martyna
2. jędrzejowska
3, Chmielewski
4. Wnjsuwna
5. Kalbarczyk
6. WotJnrz

10 
9

5
7. Walaslcwiczówna 4
3. Sznajder
9. Karaś

10. Spychajowa

3 
2

Wajsówua 
Chmielewski 
Spyehajowa 
Wodąrz 
KrdtMtczyk 
Kisżkńrtio 
Martyna 
Karaś 
jędrzejowska
Walaslewlcz.

&
1
5
61 
“i 
ii 

i

KUPO^ plebiscytowy
DZIESIĘCIU NAJLEPSZYCH 
SPORTOWCÓW POLSKICH!

Specjalność firmy; Dobór i wyłączność najmódnlej» 
szydh fasonów po cenach nlibj wszeiy&i konkurencji. 

yw£gót Buty do rybołówstwa, go 
polot^n i robóf kanalizacyjnych, , 

Wielki wybór palt i kurtek skórzanych damskich 
i męskich. Burki i palta nieprzemakalne do gospo- 
darslwa. '
C 8 HY ZNA Ci Z NIE Z N 11 O N 5

IhB"' SERGI II
' ■ । "J +'Vd ' ' " ■bU. ■>'<. ■'

. MARjrAtKpyGKA 117, T^L-652’J8 7671-73 
» Ndjy*V ■. S' wij at,^7"' i:T'E U' pjo'07

Nagrody dla glosujących;
I nagroda, złotych 50.— (pięć­

dziesiąt). ‘
II nagroda, przybór w brązie na 

biurko,
III nagroda, łyżwy (panczeny 

lub hokejowe), ।
IV nagroda, ozdobiła szkatułką , 

inkrustowana,
V nagroda, prenumerata półrocz­

na Prz. Sportowego,
o-raz 10 nagród książkowych, w 

tym 5 egz. pierwszej polskiej po­
wieści sportowej Al. Rekszy i M. 
Strzeleckiego „Wielka Gra“.

Kupony, wycięte z pisma i wy­
pełnione czytelnie piórem, prosimy 
adresować:

Warszawa, Marszałkowska 3-5, । 
Plebiscyt Przegiądu Sportowego.

1) .
2) . .

3) . .
4) . .

5) . .
6) . .
7) o

8) .
9) .

10) .

Ul 98*»

8

• 6

S
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Imię i nazwisko . .

Dokładny adres

MBEMflBaMIW—■««■I ■■tBIJJpMBW11 MUljl '111 lllfl' I Uli WIT I III IllIBlOMmiM—IMWB 
ubiory, buty - czapki; wkl^wkl impregnowane, Ceny n i ś k ta

I»ręKl? sukienne, romszowt. Kostiumy śli fiawkowe ,,^0] MllWf 01UI sjsUB piaęg^nja a g m i t i s c 3 Focli^ 1

ćta miećpidno, 
DERMOPALME^^te 
wyra bianeyo 
na alejkach

pt&ez 
firmę '

SLOT
PARI.S a

I. l^

LUDZIE NERWOWiX
umierają młodo 1¾

U Cir nh iinwHyłlicte MtłtekMr 1« «labi* Iwhno a tiwł*- ^®k 
W DttJtaych objawów nMMalaotco al« ttlablnla nerwowego? lak 
F Łatwa Jpobti(Ulwo4£ imutełt, drżeń'#, ntepoML kołatania serca, 
F aawroty głowy, «oracla tako, fa82SMfioi& stftapokotay W

ale cracla fla niektórych częściach dała, pftMtrach, wamoiona wj 
pobudilwoid wskuidt alewodnold, balastu aaiMćhóW.Doc&jKdoi środ ę 
ków odurzahćyćh, tytoniu, wyskoku, herbaty, kawy, drgania powiek | 
łub ffiłgotrale przód oczami, nawały krwi, ichkaalo, kapryśne usposo- i 

blenie, osłabienia pamięci, lub 1. wy, wreszcie zbomeula seksunłaa lub I 
zaii& popędu płciowego./ . j

leiełl * wymletilMytó tutaj objawów jeden raźąoo lafti kilka jedno 

lc«t to Maake, że nerwy en poważnie osłabione łwyrH^mJaW8SI9* 
mania. Nie manledbujcle teao, w przeclwnyin bowiem'rażle

stwlć poważno raburzenia czynności psychicznych, Jak . napra, i
bredzenie i ulepoczytalnośfi, szybkie osłabienie órtańlzniiu 1 Jj

wreszcie-śmierć przedwczesna. i|
®elLw^e*¾I3ał,¾«?w«^yowo5e,• «I ecarn napisać do mnie. Jestem 11 
gotówGRATlS I FRANCO .wyjaśnić prostą metodą, któira przyniesie A

L- każdemu radosną niespodziankę», Zapewne już dużo wydaliście U 
Ł pieniędzy ma rozmaite środki, które w najlepszym razie przyniosły K 
A ty^o przejściowa. Zapewniam was, iż znam właściwe . K 

przcelwtliłaianla osłabieniu naszych nerwów. Ta meto- JBf 
1&. ' W!?w«dni .noprąM^^ JSFwBk - t ,¾ •"'••Yt «‘«I» osób -Młromtmlkowaio ml. Iż esu* -

wk ^lL!LMab$dPy,,no^^^ To potwierdzają również JB 
wbt «. h,0’?* wynosi tylko «"0 karty pocztowej.JB-

xupdhle gratis. Jeżeli 'nie rno-
- locie fiatyilnrtiissi napleść, to zechowajćla csloazeiUo JtBr

zUdejtżd. /wy
^.PANNONIA — APOTHEKg JF 

^^juMfssrw PManiimiii p.s.

Al I M D i fi h fl ” Warecka 5. narty,łyżwy, sanki, 
M.W lilrlr IN 1/ M „im, BUT, UBIORY ‘-SSltiy* 

towary 13F1M o priedniej jakości' ’ ..... ■
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Drwal Baskijski, JPaoIioo, nie; umie
pasjo, Jakby swe pretensje do 
wyładować w pleń i żelazo, 
bez przerwy, bez odpoczynku, 
bie człowieka, którego jedynym

lu Mrym trzymani są zakładnicy. W niezwy- 
k.yni chaosie jaki powstał po ukazaniu się 
ckrętu powstańczego, Paolino zdołał zabrać 
m pokład kilkunastu zakładników i szczęśli­
wie opuścić port.

Tak, trzeba przyznać: Paollno jest odwa­

żny. Czy zdobył tę cnotę w licznych wal­
kach bokserskich? W każdym razie wrodzo­
na odwaga była głównym czynnikiem, który 
poFwoUł Baskowi wmieść oię na najwyższe 

‘szczeble hierarchii pięściarskiej. Paolino nie 
I byt nigdy dobrym technikiem, ale szedł na 
1 przeciwnika jak lew i był piekielnie wytrzy- , 
^maly Ale Francuz nie t«|®o zrezygnow^
1‘stowal go cygare «®3taczęta się 

Jakim sposobem Paollno stał się bokserem?;| ka — rozmawiano w
Zwjlrty przypadek, jakich kroniki bokser- ■ Ł , . . , ,

i dun, bo tak się drwal t 
I stele notują tak wiele. Niegdyś w Paryżu był: 

[ wić ani po francusku, 
stawny ■ zapaśnik Anastazy. Z biegiem Ht; ... , .

I . , , ,, aa । : Mamrotał jakąś dziw
, gdy koniunktura zmieniła się na korzyść plę-: 
1 gdy się rozmawia na migi,
.ściarstwa, Anastazy został bokserem. Wpra- 
1 i mowę ma pugilares,
wdzle było Już zbyt poźao, aby dokonać na, ...I Po kilku dniach Uzcudun 
ringu wielkich rzeczy, ale za to nadawała się „

I nazywat się Paollno. Jego 
dla sprytnego człowieka okazja zorganuzowa- । . ,

| szeroko rozchełstana koszula, 
nla dobrej stajni bokserskiej. Sława Carpen- 
i„ , . , . , , . , gę przechodniów.
tiera wywierała magiczny wipływ na widzów.! 
Boks przechodził złote czasy, wszystkie wal- j Wie!

światu, chclał, 
Drwal rąbil ’

Miał przy so-
16 wrześni 

stanął na u
zajęciem było nlklcm

ostrzenie siekier i podawanie Ich aa zmianę

Pao»p po raz pierwszy 
W Wagrnm ^S^ryżu. Przcclw- 
^.wprawdzle^ gasnący bokser,

® walhi

drwalowi.
inni.

Anastazy

Pracował cztery razy szybciej niż
ale w

ŁIZBONA, 16.12. — Tej, wł. — Celem sku­
tecznego przeprowadzenia blokady portów 
czerwonej Hiszpanii, rząd gen. Franco zorga­
nizował flotyllę krążowników pomocniczych. 
Dowódcą jednego z takich krążowników jest 
słynny bokser Pnolino.

Słynie on z niesłychanej odwagi 1 talentów 
wręcz pirackich. Zapuszcza się na swoim 

okręcie nocą dci portów, ostrzcliwuje urzą­
dzenia portowe i wywoławszy zamieszanie 

niepostrzeżenie znika.
Pitzed kilku dniami wsławił się Paollno nle- 

cwykle awanturniczym wyczynem. Nocą za- 
Icradj się do portu w Bilbao i zaatakował je­
den z żaglowców, służących za więzienie,

Wr. IBS

W

Niemlce Breltenstrattcr, Wry 
sztuki pięściarskiej, przebywając w blcwoll 

angielskiej. Niemcy uważali go za swego 
pentlera. Mecz odbył się w końcu 193J t- ' 
Berlinie I Niemiec został znokautowany W 9-U

zplwzny dla debiu- 
MnJi znokautowany 

4fayl brzydko, nle- 
Pdwagą nacierał na

rundzie.
leszcze rok na ringach europejskich I Ar- 

thtis zapragnął pokazać pupila Anence.
Początkowo Bask walczył ze zmiennym 

szczęściem. Odniósł kilka cennych zwycięstw, 
lecz przegrał z Heeneyem i Johnny Risko...

Zaczęły się teraz dla Arthusa poważne kło­
poty. Jeszcze żaden menażer europejski nie 

był bezkarnie dopuszczony do ringów ame­
rykańskich. Arthus, aby otrzymać korzystne 
kontrakty, musiał przyjąć do spółki Jeszcze

zgrabnie 
i przeciwnU^ggoderwać oczu. Wreszcie odważył s

do drwala.
Ten nie był zbyt poch 

kleś przekleństwo wy

i do rozmów.
knastazy podbiegł

0SP»"

n życiu joumj

towai

z prze 
wygr|ł

ale 
wy-.

: nigdy

Chłopcze. Możesz
Przyjmę clę z po-

Paollno stal .„usc______
Rozpoczęli się Jego wielka kariera.

ie na mgl.
t, nie unuaiig 

o hiszpań 
warą,

drzewa , podreŚi&o Hiszpanii byta wielkim triumfem.

stat Jak urzeczony. N

ki odbywały się przy zapełnionej widowni. | Rozpoczęła się c.ężka praca 
W roku 1923 więc Anastazy bardzo się na-'Jeszcze drwal nie przeżywał

ISIle czoła,pracował. Trzeba było odpocząć. Wybrał się ,ait twardych dni. Pracował 
w Piireneje. (rąbał worek z niemniejszą

. „ ,__  . , , . . , 'na stokach Pirenejów.
Anastazy — typowy paryzanin, niezbyt się , po_ I Przeszły dwa, trzTWfWitSl^ , 

po ‘cii humor. Ciegie musiał piachy 
Ke I chunkl hotelowe, a to restaura

dobrze czu! wśród dzikich gór. Marzył o 
wrocie do Paryża, o swej sali bokserskiej 
łożonej na krańcach miasta — gdzieś za 
re Lachalse. Z nudów poszedł popatrzeć, 
się rąbie las.

Niezwykły drwal

Jak

W pewnej chwili oniemiał. Zobaczył młodego 
krępego drwala, który walił siekiera z dziwna

»olinu 
KRoz- 
®-U0- I

! nie przynosił mu żadnych do 
jpocząt sparrlngl, wypadły roz[fjj|| 
rai ruszał się Jak poczwara, 
powolny, bił ciągle tak szeroko, 
wu rąbał.

— Nic z niego nie będziel 
Minęło znów kilka tygodni. I

nlł żadnych postępów. Anastazy „. —
pokonanego. Kupił bilet powrotnjg^fBję zds-

ANSMCY P1LACTSOLIDNIE
Widać to na zdjęciu, gdzie, słynny Drakę (z prawej), walczy z 

obrońcami Manchester City.

®ę złośliwie 1 pokazał 
la 7 lat.

ygrat Basic z Francuzem 
że śwletric

7W miesiąc później wy- 
alkę przez k. o. i Arthus 

już dyskontować kapitał, 
jali na turnóe do Hiszpanii, 
źonyggfdzo sprytnie. Paolt- 

rewanżowych 

alkami, z którymi już poprzednio 
Paryżu. A zatem nie było ryzyka, 

wytrzymał 10 rund 1 padl znoteau- 
w pierwszej.

>3-
ferty naplywły ze wszystkich stron świata. 
Paollno nauczał się wiązać krawat I mieszkał 

w lukjąsoWych fotelach.
®ł6resująca oraria nadeszła z Londynu.

Hry lis Cook, ktlgfy Już przekroczył 30-tkę, 

al się zmierzyć

Iplino I) fZ3„>
* ’ aclele przyjęlf&wezwanie. Trzeba było 

 

La MafchU,— I tu nastąpiła nie

dwu menażerów amerykańskich.
Spółka ta odbiła się najwięcej na ikł™> 

Paolina, któremu potrącano corai większe 
procenty. Stosunki między przyjaciółmi za­

częły słę psuć w szybkim tempie.
Tymczasem Paolino stoczył bohaterski mecz 

ze Schmelingiem w Nowym Jorku. Przegrał 
go, ale odwaga zyskała mu tysiące sympa­

tyków.

Koniec przyjaźni
W międzyczasie w Europie zaświeciła gwia­

zda Carnery. Paolino został wezwany do Bar­
celony. Przegrał z Carnerą, ale na meczu by 
lo 150.000 ludzi. Można sobie wyobrazić, ile
zarobił Paollnol Wystawił olbrzymie hotele w 
Barcelonie, Madrycie 1 San Sebastian.. W tych 
dochodach już nic partycypował lego przyja­
ciel Arthus. Siedmioletni kontrakt wygasi; 
bokser I menażer rozstali się, Jak zajadli wro 

gov/le.
V/ Paryżu nastąpił nawet zabawny wypa­

dek. Paolino walczył x GriseHcm — nowym 
pupilem Arthusa. Arthus opowiadał na prawo 
1 lewo, że jeśli go Paollno zobaezy w rogu 
Grlsella, to tak się speszy, że przegra spo- 
tkanie. Miało to jednak odwrotny skutek. | się groźby nokautu Padł na deski po «.* 
Paollno tak się rozzłościł na widok starego | pierwszy I ostatni w swej bajreznej karierze.

Zdawało się, źe to koniec! Okazało się. że

paoeino memm 
NA

podczas meczu ze Schmelingiem,

liii się za

góral nie je^i

Pierwszy i ©stattó ras 
sia deskach

Z ringiem pożegnał się mając łat 33 tah 
odważnie, Jak i rozpoczął karierę. Nie uląltS

przes 
y Bas 
iąść n 
ził na'

Z

b dwudniow

Morze było burzil- 
żadne skarby świata 
tek. Nigdy w życiu
u — żadna siła nie
traszonego bokicra,

na prawo 1 lewo, 
ani razu.

podzie 
e i przea 

Unie chclat

Te®
Tali zakończył się 

cuduna. Na widów: 
osoba, która dotych

Już
cydowany wręczyć go swemu 

— Wracaj mój chłopcze w 
docznle taicie twoje 
żjeie drzewa ścinał.

rwszy akt 
wchodzi 

as trzyma
czu. Prezentujemy jją — to 

 

j Niegdyś mistrz Francji ci

abyś ca^A mogta zmusić o n 

(aby wsiadł ń okręt!
I Wreszcie

(filery Hz-' traktacjach S Boulogne, 

wat. Przyjechał do Londjtraz nowa 
się na ubo-

nsleur Arthus.
wagi. Czlo-

przed meczemgJ został 
tynowanego Cffinta.

Paollno rąbarapowie

h namowach i per- 
Paollno skapitulo- 

Su na kilka godzin 
leszony przez ru-

menażera, że Grisetie musiał się poddać Juźj 

w piątej rundzie.
Ostatnie lata kariery Paolina są znane. 

Wygrał z Maxem Baerem i zremisował ze 

ScbmeHnglem.

Jeszcze nie. Nieustraszoną odwagę przeniósł 
Paolino z ringu na pole walki. Znajduje sie 
w pierwszych szeregach wojsk powstańczych.

K. GryźewsM

wiek bez kapltałów^-ąte zdający boks na wy­
łoi. Arthus zaangażował się na trenera. Pra-
cował na saJpAnastazy‘ego.

Grubas Wącił się dc 
Iskrzyły sB* niespokojni. 

stazy‘ego, tó^^ollna.
— On nie chceAjB ja 

mną chłopie, będzleSas

trenera. Pra­

rozmowy, Małe oczlil 
^świdrowały to Ana-

wezmę. Chodź ze 
rude jhieszkal. Ja

z,,ciebie znffl^mlstrztfWfflaf .
1 od |0kchwłli krępy bokser X pulchny .me, 

naźer dzielili wspólnie dole i njedęle. nile, 
ezkall w Jednym pokoiku, spali na jednym 
łóżku.

ale Cook nic danisl 
Bask przegrał W] 

ze złości. H 
— 10 rund ,to 

rewanżu 15 run 
Rewanż odbył (Si 

lino przegra! rć^j

Klęska^

ioko.?l Arthus zżyma! sic

dla Paollno, chcę 
ryżu.

później: Pno-

■ Następne walki Uzcudun 
— zwalił z nóg .również

wygrał przez k; o.
groźnego Scotta.

Trzeba było pomyśleć o mistrzostwie Europy. 
Jedynym godnym przeciwnikiem był wówczas

Ł MMI * MiBOt Ł -ARIZONA- FKU kott

Udział mistrzaPolski w barwach 
Warty w kampanii m.strzowskiej. po 
której otrzymałby zwclnunie dla Okę­
cia, jest już ostatecznie przesądzony. 
Do porozumienia nie doszło, bowiem 
klub warszawski wychodzi z zaiożema 
że wypożyczając Warcie Sobk. wiaka 
traci go nie tylko do połowy kwietnia, 
cie przyczynia się do poważnego wzmo 
cnienia konkurenta w pozostałych me-

czach (przeciwko Okęciu Sobkowiak 
miai nie walczyć) i woli raczej czekać 
do października, przyszłego roku, aż 
upłynie czas karencyjny.

Natomiast sprawa Szutczyńskiego 
wygląda dla Warty bardzo pomyślnie 
Okazuje się, że Szutczyńsk. o nfstrzo-

Lcpszu od „walilsłdcgo cudu”
Kowal s EAverpooIu

sensacją ringów angielstcicb
Drugi akt kariery Kana rnial prze­

bieg równie błyskawiczny. Po kilku mię 
siącach treningu Kane stanął <!g swej 
pierwszej poważnej walki. Wy? rai 
przez k. o. w p.erwszej mnnuC'e’ 0>dtąd 
walczy niemal co tydzień. W przeciągu 
półtora roku stoczył 67 spotkań l óż a 
nich rozstrzygnął na" swoją soHySć*' 
<45 prze? k. ó.). Cżtery zakończyły sic । 
remisem i tylko raz zszedł z rit.gu po­
konany, gdyż musiał się wycofać z po­
wodu rozciętego oka. Tak v/span.a!e- 
go bilansu nie może przedstawić źaler 
bokser angielski. I trzeba tu wz ąć pod i 
uwagę, że Kane ma zaledwie 18 ,atl i,

John Best jest rozsądnym i doświad­
czonym opiekunem. Ułoży, sobie z gó­
ry pian kariery Kana i trzyma się go 
dokładnie. Z początku miody bokser 
walczył z drugo- i trzecto-rzędnyml 
przeciwnikami. Nic bowiem mię może 
tak zrujnować kariery m-odego oh s-

ZAK< 
Przez i 
lala w 
ttacjom 
tosia/a 
ctóre ni 
wardy 
ptm. sir 
.fol dosl

Ponie 
a znai 
inaiduj

Pótfinaty i finały pierwszego kroku [ 
bokserskiego w Warszawie stały na 
poziomie dawno nie oglądanym w sto-' 
liny. Niemal wszyscy zawodnicy zo­
stali bardzo dobrze przygotowani tech 
niczme i kondycyjnie. Wszystkie pra 
wie walki byłv ciekawe i emocjonujące.

Największy triumf odniosła Polonia, 
która zdobyła aż 4 mistrzostwa i 1 wi 
cemistrzostwo. Poza nimi dobrze byli 
przygotowani zawodnicy PZL, Czecho 
wic i Warszawianki.

Wynlfcl «obotnic: w. papierowa — Flnstei 
(Sk.) bije Grousa (Ł) n Kontuda (P) — R°- 
óinsWego (P). W. musza: Kardes po wyrów­
nanej walce blje Nyjfca (Cź), a Gogel (P) 
Kamlńsklego (L). W. kogucia: Milewski (S) 
nokautuje w 3 rund. Ziole (L), a Opaliński 
(Cz) eńiminuje Kwiatkowskiego (P). W, 
piórkowa ćwierć finały: Stryjkowski (W) eli­
minuje Ltehtenstełna (J), Orliński (S) Me- 
zasłużenie blje Waslaka II (L), śmiech (CWS) 
zwycięża przez dyskwalifikację Pactwę 
(PZL), Dominiczak (PZL) wypunktował Jan­
czewskiego (Cz). W. lekka — półfinały: Ziół- 
leowski (P) wygrał z Glzskitm (CWS), a Tom- 
czyński (W) zdeklasował Lisa (J). W pół- 
średnia Janiszewski (FB) znokautował w 2 r. 
Wlelgota (P), a ZUeleńkiewicz (P) • pobił 
Tarana (PZL). W średniej Grot (CWS) wy- 
gribl z Owsianym.

Niedziela rano — półfinały w wadze piór­
kowej: Stryjkowski (W) blje OrŁńsklego (S) 
a Mominiczak (PZL) — śmlecha II (CWS).

Półfinały odbyły się wieczorem i dały re­
zultaty: w. papierowa — Komuda (P) wy­
grywa z Finsterem (S) przez poddanie się 
po dwuch rundach. ■ W. musza: Gogiel (P) 
wygrywa z Kordasem (PZL). W. kogucia: 
Opaliński (Cz.). nokautuje wir. Mllewskle-

MIGAWKI Z I-GO 
KROKU

U góry z prawej siódemka zwy­
cięzców. Stoją (od lewej): Go­
gel, Opaliński, Dominiczak, Ziól- 
kiewicz, Janiszewski. Gurski i 
Roge. Po bokach dwa. k. o. U gó- 

i ry Cukierbeker, u dołu Kroz- 
Niżej: Ziólkiewicz (Pol), sędzia 
p- Pasturczak i Tomczyński 
(Warszawianka), dalej Roge 

\(Pol) — Cukierbeker (Jutrznia),

go (S). W. piórkowa: Dominiczak (PZL) po 
wyrównanej walce wygrywa ze Stryjkow­
skim (W). W. lekka: Łótkiewlcz (P) wygrał 
również po wyrównanej walce z Tomczyń- 
sklm (W). W. pólśrednia: Janlezewrikl (PB) 
wygrał z Zlelónkicw'czem (P). W. średnin: 

Górski (W) znokautował w 2 r. Grota (CWS).
W. półciężka Roger (P) nokautuje w 2 r. 
Culcierberga (J).

Organizacja b. dobra.

stwo w b, sezonie nie walczył ar., razu, , . nnnlińcbi _
i iric nie stoi na przeszkodzie jego wy- « aotu Opaliński (Czec/l) — 
stępom w Warcie. * ^kl (Skra).

Mi-

* g->

BOKSERZY CZECHOWIC walczą w <ln. 2 
stycznia z WKS w Równem, a następnego 
dnia ze Strzelcem w Janowej Dolinie.

BRZEŚĆ n/B. Bokserska reprezentacja Bia­
łegostoku uległa tutejszemu KPW 6:8, nastę­
pującego dnia pokonało Nordyję 10:4. Pu­
bliczności w oba dni 2.000.

W Kielcach odbyty się zawody bokserskie 
między drużynami Z.S. Katowice a . Grana­
tem" Kielce, które zakończyły się wynikiem 
9:7 dla ..Granatu".

WŁOCŁAWEK. W dniu 20 b.m. odbył się 
mecz bokserski między Tow. Glmn. Sokół 
Aleksandrów Kuj.) a Zw. Strzelcklm (Wło­
cławek). Zwyciężyli gospodarze w stosunku

PETER KANE
który ma wznowić w Anglii tra­

dycje Jimmy Wilde'a.

Po krótkim okresie upadku i niepo- 
pularności boksu, cala Anglia na nowo 
entuzjazmuje się pięściarstwem. Odżyły 
wspaniale tradycje dawnych mistrzów 
Czołowi pięściarze angielscy przedsta­
wiają znów ekstra-klasę śwatową. Ben- 
ny Lynch jest mistrzem świata w wa­
dze muszej, Dave Mc Cleave sięga po 
laury mistrzowskie wagi oólśredniej, a 
Jack Mc. Avoy jest jednym z najwy­
bitniejszych bokserów wagi średniej,

Ale nie o tej wielkiej trójce rozpisuje 
się teraz cala prasa angielska Boha­
terem dnia jest młoda „mucha". osiem­
nastoletni Peter Kane. W młodzieńcu 
tym widzą Anglicy godnego następcę 
najsławniejszego boksera angielskiego 
czasów powojennych,. Jimmy Wilda 
Błyskawiczna kariera Kana zdaje się 
gwarantować mu.wielką'przyszłość.

Kana odkrył dwa lata temu znany tre 
ner i manager angielski, John Best. 
Szesnstoletni chłopak pracował wów­
czas jako pomocnik kowala w malej 
mieścinie angielskiej Golbome pod Li- 
venpoolem. Siła i łatwość z jaką opero­
wał wielkim młotem zdobyły mu w’el- 
ką sławę. Ktoś namówił go, aby zaczął 
uprawiać boks. -Kane zaczał trenować. 
Po kilku tygodniach ten miniaturowy 
pięściarz znokautował . miejscowego 
czempiona wagi średniej!

Ta sensacja wydostała się już poza 
miasteczko. Best znany „wyszuk wacz“ 
młodych talentów zjawił się w Golbor- 
ne, obejrzał Kana przy pracy I w tre­
ningu. wyjął kontrakt obieca’ banowi 
iż w przeciągu czterech lat zrobi z nie-

cującego pięściarza, 
skok do extra-klasy 
ty m porażki.

Dopiero jesienią

jak przedwczesny
i spowodowane

bieżącego roku
Best zdecydował, iż Kane dorósł do 
kiasy międzynarodowej i sprowadzi! 
go do Londynu. Tu zaczęła się nowa 
seria wspaniałych zwycięstw. Miody 
kowal stal się sensacją dnia. Zapom­
niano o Benny Lynchu, który jest prze­
cież oficjalnym mistrzem świata w wa-, 
d®e muszej i w chwili obecnej na pewno । 
lepszy o<d Kane'a. Sam Jimmy Wide-. 
powiedział, iż nie miał nigay lak moc­
nego uderzenia jak Peter Kane. A ‘ 
punch Wilda byl słynny na cały świat.

Pierwszą ofiarą Kana byl francuski j, 
„mistrz świata" Valentin Angelmann. 
Mecz zakończył się zwycięstwem Kane’)1 
przez k. o. w czwartej rundzie.

Rutyna mistrza z Francji Huata siar-* 
czyla tylko na siedem rund. W ósttiel, 
krótki, prosty cios z lewej zwali! go,, 
na deski. Najgroźniejszym jednak do-," 
tychczasowym przeciwnikiem młodegoj 
Anglika by? mistrz Belgii Caston Vat-1 
debos. Belg, który liczy 22 lata..
zegral 33 spotkania, nie przegtywaJącw - 
ani razu.

Kane rozchwiał marzenia Belga' 
mistrzostwie świata dynamitowy ni P«n-t _ 
chem w piątej rundzie. ' pl-

Po zwycięstwie tym Kane zaliczony A 
został do extra - klasy światowej. ^'e,/ 
Best w dalszym ciągu prowadzi bąrdMJ: i 

(ostrożną politykę i nie ryzykuje spot-U 
। kań ze zbyt mocnymi p rzec: wflk a ml-M 
Kane posiada bowiem jeszcze pev/ne^',| 
braki techniczne i póki ich się „nie 
zbędzie nie może pretendować do. tywH 
lu mistrzowskiego. U

Tymczasem zapomniany nrzez wm-H 
stkich Benny Lynch przygotowuje siek 
do spotkania z Filipińczykiem Men- g 
Saną. Walka ta ma rozstrzygnąć, któ-Ig 
ry z nich jest właściwym mistrzem! s 
świata. łs
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Siłotkanie odbędzie się 18 stycznia.J| 
w Londynie. Montana: godny dLstęp-id 
ca Pancho ViHi jest faworytem. Er-.l 

siada on może słabsze uderzenie __  
zawodowvm"i ^Pc^'a- góruje nad AliglilcieiW y wrósł < 
sławy św^towef d dZ® inteligencją i rutyna.

wy 1 j. Sdf.ołoW.

go mistrza świata i w pięć mjnu* po-em 
młodociany pomocnik kowalski pył już - „ - -

v,^<ize

Prenumerata wraz z przesyca pocztowa w kraju oraz w Czechosłowacji, Austrii 1 Wecrzech Zł. 1.50 miesięcznie; kwartalnie Zł. 4.—. W innvrh kpaiae’7^^3ZT«‘7~-------- ----------- TiT
ZŁ 2.20 miesięcznie. Kwartalnie Zł. 6.-. Cena ogłoszeń, za wllersz wysokości 1 mm., jednoszp.: opisowe 3.— Zł., specj. I,— ZU w tekście 80^gr $5 C' Ora*

’ Wydawnictwo 5 druk.: „DOM PRASY*' S. A., Warszawa, Marszałkowska 3. Centralil^el. 8-02-40.^onti~p K O 13120------------- ------ V —

Redaktor przyjmuje codziennie z wyjątkiem sobót i niedziel od godz. 13 do 14. ~
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